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| > ! 
przez łożysko naszej narodowej rzeki, dia- Oraz o otwarcie Gdańska dła przejazdu woj- | wnętrzne, organizuje się wojsko, ale bronf 


tego, że tam wżarłą się obca kolonia — kie- ;ska polskiego z Francyi. We Lwowie prółro- | mało, amunicyi też; 


obradują organizacye 


ruje się najszlachetniejszą doktryną, która, wali alianci, niestety napróżno, skłonić Pe- | zawodowe i polityczne. Żywioły narodowa 


izresztą ostatecznie wyszłaby na mdrowiu 


prusactwu. O ile jednak chodzi o opozycyę 


tlurę do zawarcia pokoju. 


zapraszzją socyalistów do ponownego zwoła- 


Polska liczy na to, że użyczymy jej ma- jnia, jak przed tygodniem, konferencyi mie- 


istnego wybuchu entuzyazmu i przy nieby- ; Lwowem i nie mogącą do nas dojechać ar- ,polityków angielskich, nie ulega żadnej dla 


wałej jednomyślności wszystkich swyeh|mią Hallera dolgem 


i ć iel dzypartyjnej celem ustalenia wspólnego po- 
l a sią tamg <oś 0 wiele nikogo wątpliwości, że odbywa się tu świa- 


teryainej pomocy. Zwracą się do nas i mó- i 
wi: stępowania polskiego społeczeństwa, sotva- 


stronnictw proklamował sojusz formalny ze gorszego i zgoia nieprzewidzianego: to za- | domy, ordynarny i potworny handel naszo- 


sprzyroierzonemi państwami zachodniemi. 
Parę dni wstecz — Warszawa imieniem Pol- 
eki żegnała wielką misyę koalicyjną, jak się | 
żegna najdroższych przyjaciół, opuszczają- | 
cych nasze progi. Cała prasa polska podkre- 
śliła gorąco obydwa te fakty, dorzucając od 
siebie tysiąc zapewnień, płynących z głębi 
duszy, że chcemy być wobec zwycięzców 
Prus sojusznikami na śmierć i życie, wier- 


inaugurowany nagle przez pewnych poiiy- mj prawami i spietem najżywotniejszych na- 
ków angielskich nowy ton w stosunku do 'szych interesów. Nie możemy i nie powinni- 
Niemiec, pełen uprzedzającej względności 1! my taić, iż poczucie to, umacniane codzien- 
chęci puzejednania dotychczasowego wTOgA, nie nowemi wiadomościami z zachodu, od- 
oczywiście kosztem — nie Anglii. Z tego, |qziaływa fatalnie na usposobienie polskie- | 
co Wielka Brytania zdobyła na wczoraj | go społeczeństwa, które jeśli ma eprzeć się | 
szym rywału, nie ma być uroniony nawet | opływającym je zewsząd falom czerwonej 
metr kwadratowy afrykańskiego piasku. — anarchii, potrzebuje koniecznie przekona- 
Ofiarą nowego kursu ma natomiast paść pol- nią o powadze. siłe i sprawiedliwości koali- 


nymi i oddanymi, tak wiernymi, jak bo po- jeki postulat dostępu do morza, f 
trafi tylko Polak, jak był nasz książę Józef, zwrotu Gdańska, a więc najważniejsza ze 
āo ostatniego tchu wytrwały przy ginących wszystkich kwóstyj naszego bytu. Błędnem 
niegdyś sztandarach Francyi. A jednak w jest upowszechniające się u nas mniemanie, 
tych uchwałach, wynurzeniach i manifesta- jakoby ten wrogi dla nas kierunek repre- 
cyach pod adresem koalicyi czuć coś, jakby ;zentował „tylko Lloyd George“ i jakoby był 
zbliżenie się do szczytowego punktu, po zaion „calkowicie odosobniony“, Przeciwnie, 
którym czyha już — przesilenie. Nie umniej- jstoi za nim znacza część prasy angielskiej, 
szając bowiem ani o włos tych uczuć, jakie ja jak ćwieżo doniosha. gazeta westminster- 
Polska żywi dła pogromców ostatniej twier- iska, trzech angielskich ministrów przybyło 
dzy despotyzmu militarnego w Iuropie, ale |do Paryża umyślnie, aby wzmocnić steno- 
także nie chcąc łudzić siebie ani innych, na- iwisko swego szefa w stosunku do prezyden- 
leży skonstatować, że w szerokich kołach jts Clemencean, który domaga się, by Niem- 


postuiat ; 
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Pod takim tytułem umieszcza p. Olaude 
i Anet, korespondent warszawski „Le peli 
Parisien", gorący apel do państw Eoalicyj- 
jnych, ażeby bezawiocznie użyczyły Polsce i 
mocy. 
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— Wyście mnie ye walaji do życia. Czyż 
pozwolicie mi zgljs:e. otwieę ujrzadam 
świaźio dzienne? 

Nikt nie wątpi o ©- 
licyi. Lecz Polska żąd.: i 

é nie tracąc czasu”. 


aruiastach kioa- 
| "Trzeba dzia- 
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Borysław postanowił o sobie! 


Przebieg zdarzeń od chwili upadku Au- 
stryj w Zagłębiu naftowem był aż dotąd 
przeweźnie niedokładnie lub błędnie przed- 
stawiany. Teraz gdy zainteresowanie nasze 
znów skupia się około spnaw okolic nafto- 


iwych, warto przytoczyć autentyczne infor- 


macve, jakie wreszcie mieć można i teksty 
clnośnych proklamacyi i oświadczeń. Upa- 
dek Amstryi zastał Borysław pod względem 
politycznym niezorganizowamy i w rozsyp- 
cæ, system austrvacki prześladowań i szpie- 
gostwa pracował tam szczególnie intenzy- 


Redzi się ona po raz dmigi, ogołocona i bez- wmie i dostadnie. Jedyną jawną organiza- 


społeczeństwa połekiego, po za nawiasem 
jeszcze kół politycznie decydujących, odby- 
wa się coraz gwałtowniejszy upadek powa- 
gii moralnego uroku państw koalicyjnych. 

Dostatecznie podkopać mogłaby tę powa- 
gę juź mętna sprawa cieszyńska, w której 
rozmaici Sznajderkowie, najeżdżający W 
zbójecki sposób kraj do szpiku kości polski, 
czynią to bezkarnie, jako rzekomi mandata- 
ryusze jakichś nieuchwytnycu potęg w io- 
nie ententy. Nie może wzmocnić tej powagi 
notorycznie dowiedziona bezsilność koaliczi 
wobec bezprzykładnego w dziejach męczeń- 
stwa Lwowa. A eóż dopiero — wiokąca się 
od długich miesięcy jak wąż morski sprawa 
pazejazdu armii Hallera, tego polskiego la- 
tającego Holendra, który już jest, już go nie 
ma, już przybywa i znowu nagie przyzosta- 
jel O wojsku Haherowskiem mówi się już 
dzić w Połsce jak o śpiących rycerzach w 
Tatrach, jak o czemś, co żyje właściwie tyl- 
ko w legendzie. Afera ta jest dia koalicyi w 
najwyższym stopniu komyromitująca. Po 
wyczerpaniu stu fantastycznych domysłów, 
wśród których nie zbrakło nawet tak de- 
sperackiego, a przy sposobności i cokolwiek 
nikczemnego, jak rozpuezczoluw: przez pp. S0- 
cyalistów pogioska, że to z pewnością Dmo- 
wski nie przysyła Hallera na złość Piłsud- 
skiemu, wiadomo już dziś zupełnie pozyty- 
wnie na podstawie niezbitych faktów, że ar- 
mia Hallera nie powróciła doiąd poprostu 
dlatego, ponieważ nie życzą sobie tego 
Niemcy. Marszałek Foch pragnąłby odesłać 
mam naszych dzielnych wiarusów, ale mar- 
mzo'ek Hindenburg założył veto! Po wielo- 
miesięcznem bezprzykadnem wyczekiwaniu 
na tę garść polsk'2go żołnierza, który pod 
osłoną koalicyi nie może dobrnać do ojczy- 
czny, zadajemy sobie wreszcie pytanie, któ- 
ry właściwie z tych dwóch marszałków wy- 


bite, a sprzymierzeńcy obohodzą tryumf? 


WŁ. ST. REYMONT. 


, Za frontem. 


Jakieś bezdomne psiska przywiokły Bię | 
do niego i tuląc się, a skamiąe pokornie, li- 
zały go po rękach i twarzy. 

— Burek, wynoś się... Sieroty moje ! Sie- 
roty! Szeptał, ogarniając je ramionami. 

O pierwszym Świcie, kiedy już zbladły po- 
tary i zmętniały ciemności, stado zbłąka- 
nych owiec, nie bacząc na grożne wareze- 
nia psów, pokładło się przy nim puszystym, 
ciepłym kręgiem. Żacharął się niecierpliwie. 

— Magda! Co to znowu za figle! Tego już 
sa wiele! Magda! 

A nieco później przywlókł się jakiś koń 
x opalonym bokiem i obwąchawszy śpią- 
cych, zwalił się z jękierm pomiędzy owcami. 
Nikt mu już tego nie wzbraniał, jeno nie 
kiedy ksiądz rzucał się przez sen, psy Skam- 
łały, to beknęła któreś z owiec i spali już 
wraz spim jednako nieszczęsni i bezdom- 
ni jednako. 

O dobrym dniu przyjeciała pod cmentarz 
Magda wraz z kulawym kościelnym i Fran- 
kiem-znajdą, szukali proboszcza przez całą 
noc, a dojrzawszy go pod krzyżem, między 
wwierzętami, załamała ręce z rozpaczy: 

— Pomarł, czy co? 0, mój Jezu, jaki 
błedziuśki, Ludzia ratujcie! 
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oom podyktowano wamunki i by Pelsce zwTó- 


cono Gdańsk. Chęć zbliżenia się do Prusa. | 


ków jest wśród ogauniqiych nią statystów 
angielskich tak gwałtowna, że pod wpły- 
wem jej mąci się w nich wprost zdolność lo- 
gicrnego myślenia, „Jeżeli zadamy Niem- 
«om śmiertelną ranę — mówi we wspomnia- 
nej „Westminster Gazette“ pewna wysoko 
postawiona osobistość — to możamy poże- 
gnać się z widokami trwałego pokoju" Ia- 
ną śmiertelną byłoby odebranie polskiej cza- 
steczki bałtyckiego wybrzeża: nie poz 
wienie kolonii, nie zniszczenie floty, nie wie- 
lomiliardowa kontrybucya! 

Stała się rzecz niesłychana: pod błahym 
pozorem, aby Polska nie miałą za 


daio 


i bromma. Naokół sami nieprzyjaciele. Na fron- ; 
cie niemieckim wałka wre jeszcze. Na po- 
łudniu Czesi rozpoczęli akcyę wojenną na 
Oieszyn, uprowadzając jeńców i ując 
Polaków. W Galicyi wschodniej Ukraińcy | 
spustoszyli kraj aż po Lwów i przystąpili do 


cyą polityczną była partya socyal-demokra- 
tyczna, pozatem funkcyonowała tajna orga- 
mózacya Zjednoczenia Narodowego, mne fir- 
organizacyi politycznych w chwi dozy- 
dujacej okazały. że właściwie mie istnieją. 
A szkoda. Odbywa się przecie jednak posk 


oblężenia. W chwili, kiedy to piszę, Otrzy- | konferancya międzypartyjna. 


maujemy świeże wiadomości od angielskiego 
oficera, który pozostał w nieszczęśliwem,mie- 
jście. Donosi, że padło tam 210 granżów. 
INa wschodzie wojska sowietów zajęły Li- 
jtwę z Wilnem i zamierzają najechać Polskę, 
| ponieważ ona jedna oddziela żch od Niemico, 
|gdzie mają nadzieję wzmocnić i rozwinąć 
¡ruch spartakistów. A Polaka nic nie ma, aby 
|się bronić. Brak jej wszystkiego. Ani armat, 


Niemców, rzekomy „Sojusznik* zaprzeczył |ani karabinów, ani mundurów da żołnierzy; 


nam prawa do 


W najważniejszej, najboleśniejszej sprawie 
mamy przeciw sobie Prusaków berlińskich i 
Pruszków koalicyjnych, londyńskich. Pierw- 
si nie mają na razie w Paryżu oficyalneco 
głosu. Drudzy obalają jednomyślne korzy- 
stne dla nas sprawozdanie komisyi Cambo- 
na, przeciągają na swoją stronę chwiejace- 
go się Wilsona, podgryzaja stanowisko Ole- 
menceau i — eami nusyceni powyżej prze 
ciętnej miary — godzą w eiementamy in- 
teres nietylko Polski, lecz Francyi, ważące 
w swej wspaniałomyślności dla krwawiące- 
go bandyty pruskiego pytanie, co zrobić: po- 
zwolić rozwijać się nadal gdańskiej wszech- 


odwiecznej naszej własności i ani obuwia, ani żywności dla wojska. 
pracuje, by zniszczyć całą nasza przyszłość. | 


Wewnątrz —- położenie bez wyjścia. Go- 
spodarczo jest Polska zrujnowana. Niemey. 
uwieźli z sobą materyały fabryczne, loko 
motywy i wagony. Skąd wziąć bawełnę, po- 
,trzebną, wielkim fabrykom w Łodzi i w Zy- 
jrardowie? Robotnicy są bez pracy. Trudna 
lżyć w takich warunkach dłuże, Tmdność 
cierpi głód, a i pioniądza — właściwie brak; 
jkraj załała zła monela niemiecka i austrya- 
,cka o kursie spułającym æ dniom każdym 
‘goraz bardziej. 
| Co czynić? Jak żyć i jak się bronić? 

I 
|Bawiąca w Warszawie misya międzysoju- 
'sznieza z ambasadorem Noulensem na czele 


| L. utrzymuje ład i porządek, koleje wstrzy- 
| 
| 


Dzień 1 listopada 1918 zastał już na ui- 
cach połskie patrole z orzelkami na czap- 
kach. Komenderował porucznik Roman 
Machnicki, który na rozkaz z Warszawy 
zmobilizował tu oddział wojska polskiego. 
Boni dostarczyła niedobrowolnie rozbrojo- 
ma węgiereka, zaława i pozbrojone posterunki 
£andarmeryi.. Dziwna radość, lecz i dziwny 
niepokój opanowały polską ludność. Porzą- 
dek panował zupełny. Patrole polskie krą- 
żyły po eałem Zagłęu, placówki polskie 
obstawiły wysunięte punkty Hubicz, Mrażni- 
cy i Dąbrowy. f 

Wnet napływać zaczęły dalsze wieści, kur- 
sowała jeszcze poczta, przychodziły dzien- 
| niki. Więc Austrya się rozprzęga, więc P, K. 
mały wywóz opłałzający kraj — wnet pe- 
wnie zorganizujemy whina życie! 

Wraz jedna! chmury się dokoła, przycho- 
dzą wieści, że w Drohobyczu austryachi rot- 
mistrz żanmdarmeryi, nasiany tam dla prze- 


Tymczasem — Polska wcale nie rozpacza. | | Polaków, szef szpiegów ausirya- 
ckich, 


osławiony Indyszewski przemalłował 
| 


niemiecczyżnie na podstawie nieszkodliwej:daje Polakom pewność, że koasiieya o nich i Niemcy i Węgrzy oficerowie odmówili wyda- 


neulializacyi, czy poprostu w ramach do- „pamięta. Komisya specyalna, wysłana przez nia broni Pols 


kom, zusłaniając się siłą wẹ- 


kóci nie daja odpowiedzi. Na zaproszenie ko- 
mendanta placu odbywa się (3 listopada) 
konferencya oficerów z delegatami stowarzy- 
szenia socyalistycznego. Delegaci żądają u- 
sunięcia nazwy „wojska polskiego" i orzel- 
ków, oświadczają, że jako reprezentanci mię- 
dzynarodowego proletaryatu jadą nazajutrz 
do Drohobycza, aby tam razem z delegatami 
„Izby Pracodawców* wystąpić: jako pred- 
stawicielstwo przemysłu naftowego. — Prze- 
mysłowcy żydowscy umożliwiają tej dele- 
gacyi w porozumieniu z ukraińską władzą 
w Drohobvczu przejazd przez front. 
Delegaci wracają wieczorem i w sali Rady 
gminnej w Porysławiu wobec delegaci or- 
gamizacyi zawodowych i politycznych i dość 
ficzmej publiczności składają sprawozdanie. 
W Drohobyczu zostali delegaci przyjęci 
przez komendę ukraińską i ukraińską Ra- 
dę narodową, oraz stale obecnych przy 
wszystkiem oficerów-Niemców. Delegacya 
przedłożyła interesy przemysłu naftowego 
w sprawie służby bezpieczeństwa. aprowiza- 
cyi, komumikacyi, dostawy pierścieni gumo- 


|wych i t d. Jednak przewodniczący ukraiń- 


szyid i komenderuje pod firmą wkraliską. itet raradowvr, który jako 


skiej Rady, poseł socyalistyczny Semen Wi- 
tyk, nie"pozwolił im nawet skończyć, prze- 
rywając wręcz słowami: To są wszystko 
głupstwa, które potem się załatwi w parę 

sów, ale najpierw musi być załatwio- 
ma sprawa polityczna. zatem musicie uznać 
„Ukraińsku derżawu”, musicie poddać się, 
wydać broń i polskie wojsko. Gdy mu dele- 
gacya próbowała tłomaczyć, że nie jest kom- 
petentną dla rałatwiania spraw politycznej 
przynależności kraju i to załatwi konferen- 
cya pokojowa, „Rada“ i komenda ukraiń- 
ska z oburzeniem odrznciła tę myśl, grożąc wi 
razie oporu, że i nadal nie dopuszczą dowo- 
zu ŻŁywnoścł do Borysławia i wysgłodzony, 
obszar naftowy wevmą siłą, a wszystkich o- 
pomych ukarzą strasznie, jako buntowni- 
ków. Najgwilłtowniej występowali ukraiń- 
scy oficerowie i Wityk, chwytając wciąż za 
rewolwerv. Żądanie uznania ukraińskiej pań- 
stwowości i wvdania broni i wojska posta- 
wione zostalo jako ultimatum. 

Nad tem sprawozdaniem rozpoczęła się 
dyskusya nieco chactrezna: Dr. Dwormi ki 
i inni wykazywali, że Ukraińcy nie powin- 
ni sprawy stawiać tak radykalnie, inż 
Szczepanowski zażądał aby uwzalęduiejąc 
fakt, że ultimatum zostało dane jako uis- 
odwołalne, natychmiast wybrać: polski komi 
a: í 3 równorzędny 
mógłby się przeciwstawić ukraińskiej Ra- 
dzie, aby nie tracąc czasu, wzmaenić pulą 


tyehczasowej pruskiej państwowości? Łaiwo  konfereneyę pokojowa pod kierunkiem p. | gierskiej załogi, a wydali ją potem Indyszew- į siłę zbrojną i oełosić, że narzucćójią nam wal- 
wyobrazić sobie, jak całe to stanowisko an- Grenarda zdołała powstrzymać zapędy roz- skiemu i Ukraińcom. Przyszły ponoś oddzia- 


O 


(kę gotowiśmy podjąć jako konieczną obro- 


gielskie podnosi nadwątłonego ducha wibukanych Ozechów na Cieszyn, nakazując ły „striiców" i puiku „sim-sim“. Wnet od-|nę przed gwałtem, aby proklunować, że 


Beilini, i Weimarze, jak ożywezo działa na im poszanowanie dla warunków rozejmu, | działy Ukraińców. przeć zaczęły ma Bory-|Polska uzusna prz 
 zamządzonego przez konferencyę. Inna komi- | sław, od północy i zachodu, wywiązały się  rzeńca zażąda po 
Być może, że prezydent Wils>n ze swem sya tęzktuje w Poznaniu z delegatami nie- | utarczki — Polacy utrzymali wszystkie sta- | ków i sprawiedliwoś 
grał wojnę i czy istotnie Niemcy zostały po- |kwestyonowaniem praw Polski do wyjścia mieckimi o zawieszenie broni na froncia po- |nowiska. Tak mijał dzień za dniem. W Bo- 


kwaterę główną w Kołobrzegu. 


„Ale nie pomarł i na 
niebieskie, jasne oczy. 

— Czego się drzesz? Zaspałem nieco. 
Dzwoń-no stary i szykuj do mszy. Poto- 
czywszy oczami, zamilkł nagle i spochmur- 
niał, jak ten dzień spowity w sine mgły, za- 
dymiony i ponury. Owce zaczęły beczeć 
i koń z trudem ebierał się na nogi. Ksiądz 
prędko ruszył ku wsi, ale w połowie dro- 
gi naraz przysianął. 

— Juści, źe mnie dręczył paskudny sen! 
Nie innego! =- Dodał po namyśle. 

Psy szły przy nim. Magda z Frankiem za- 
ganiali owce, a kościeliy ciągnął za grzywę 
konia i klął na czem świat stoi, bo się był 
wzbraniał iść. 

— Co to znowu? Że szkody zajmuje- 

cie? — Spytał ksiądz nic jeszeze nie poj- 
mując. 
_ — Trzeba zagnać, bo jeszcze kto ukra- 
dnie — uspakajała Magda. — Owce muszą 
być dworskie, trzydzieści samych matek : 
A może soidatowe uciekły! Konisko popa- 
rzone, ale tęgi wałael, w sam raz na miejsce 
naszez0... 

— Wara ci od cudzego! — Zgromił ją, 
ruszając spiesznie naprzód.. 

— Jak niczyje, to mogą być nasze. A u- 
pomni się kto, święcie oddam. Franek, po- 
krako jedna, owce się rozłatują! Jezu Naza- 
reński. patrzcie-no ludzie, a to w rowie jakas 


1 


tu nie zostawimy! 
Ksiadz, pozostawiwszy wszystkich na 


drodze, spiesznie pobiegł na plebanię, ukry- | 
tą pod wielkiemi drzewami i, jakimś cudem: 


ocalałą od spalenia. Jak sią był przedostał 


przez rumowieka i spalone sady, nigdy 80-; 


bie nie mógł przypomnieć, dość, że położył 


się do łóżka i natychmiast zasnął, Psy roz-| 


tosowały się na kanapie i fotelach. 


ez koalicyę za sprzytnie- 
tem rachuaku cd napastui- 
i, a za każdą krzywdę 
(Polakom wyrządzoną przez Polskę i koali- 


a 
u. 


¡na morze przez odwiecznie nasz brzeg i znańskim (już nie traktuje; przyp. „Gł. Nar.) |rysławiu zaczęło się gorączkowe życie we- eyę wymierzona bydzie kam. zaś atakowa- 
; i j . 


TEE L e 


, Krzyczała corag groźniej, 
‘i toczące zapłakamemi oczami. 
Pobładł na płótno, fala straszliwych przy- 
;pomnień zalała mu serce i mózg. 

— Niechno Baviek dzwoni na summę, pó- 
źno już. — Zdołał wreszcie zaszeptać. 

— Dla kogo się to będzie odprawiała? 
Cała parafia spalona! Może my już ostatnie 
na świecie! Bylam na wsi Ani żywej du- 


Po paru godzinach zbudziła go dosyć | 79 ani jednego ptaszka, ani jednego całego 


energicznie gospodyni. 

— Co tam mowego? — spytał, jak zwy- 
kle — podnieś-sno Magduś rolety! 

— Sodoma i Gomora! Czyste piekło! Na- 
sza wieś spalona do ena! Wólka też spalo- 
na. Spalona Dębica! Spalony Majdan! Spa- 
łona Dębowa Góra! Kościół w Liszkach też 
pewnikiem spalony, bo wieży nie widać. 
Wszystko spalone, a naród pogmali na zatra- 
| Sanie. Jeno nasz dwór i budynki stoją, nie- 
|wiademo tylko co się stało z dziedzicami! 
|Mój Boże, niema już miłosierdzia nad czło- 
wieszym nasieniem. 

— A niema — powtórzył ponuro, siada- 
jac na łóżku. — Cicho, niebluźnij kobieto — 
zawołał wystraszony. — Dziej się wolą Two- 
ja, Panie! Nic, tylko kara Boska... 

— Tyla wsi, tyla ludzi, tyla dobra! I za 
co to wszystko, za co? “Cóż to zawiniły te 
dzieciątka, cóż to zawiniły te pomarmmowa- 


ewa, ni płota, nie. Strasznie patrzeć, 
strasznie! 

— Już po jedcnastej! Powiedz kościel- 
nemu niech dzwoni i szykuje do mszy! 

— Tyle to pomoże, co umariemu kadzi- 
dło! — Wybuchnęła bluźniercze. 

Ksiądz jakby nie dosłyszawszy, wziął bre- 
wiarz i klęlaiat do rannych pucierzów. Zaś 
pokrótce roziegły się chropowate wołania 
dzwonu. Kościelny, targająe sznurem z całej 
sły, dzwonił w rozbity kuią działową dzwon, 
że klekotał giuciio, niby pęknięty garnek. 
Dawonił długo i raz po raz wyzierał półkuli- 
stemi otworami dzwońsicy na wieś i drogi. 


| Juści, że nigdzie nie dojrzał nikogo. Wieś 


była spowinięta niskiemi Ełękami dymów, 
a drogi leżały puste i mgławe. Dzień się bo- 
wiem uezymił zasępiony i pochmurny. Z sza- 
rych dymów, rozwłóczących się nad ziemią, 
wynosiły się tn i owdzie szkielety opalo- 
nych drzew, niby czarne nieście, złorzeczace 


jej waski otworzył | maciora z prosiętami! Maluśkie! przecież jej ne gadziny, cóż to zawiniły te chałupy? — | wszystkiemu światu. Smutek rozdzierał ser- 
c zacisk kając pięście | oe. A ta straszna cichość zdawała sie ZASY= 


pywać ziemię mogilnym piaskiem śmierci. 

Nie bacząc jednak na wszy stko, ksiadz o 
samym południu wyszedł ze summą, Gd- 
prawiał ją w podziemiach, rozwalenego ar- 
matami kościoła, w długiej, niskiej i sile- 
pionej piwnicy, pełnej zestożonych pod ścia» 
nami trumien. okolicznych panów. Dwa okra- 
towane okienka dawały nieco dziennego 
brzasku. Niektóre z trumien już .się rozsy- 
pywały, na nowszych widniały jeszcze po- 
więdłe wieńce i kwiaty, a z dwóch spływa- 
ły przycięte wiekami białe atłasy sukien 
i welonów. Duszno było w tym śmiertelnym 
lochu i ciasno. Wilgoć kapala ze sklepienia. 
Na ołtarzu, stojącym w szczycie, paliło się 
parę świsc woskowych jakiemś widmowem, 
bolesmnem światłem, Kościelny służył do 
mszy, a Magda z Frankiem klęczeli przed oł- 
tarzem. Psy włóczyły się po kątach, a nic- 
kiedy księże kokoszki zagdakały w okisn- 
km, że Franek wylatywał je odganiać. Man 
gda wielce straptona i pełna niepokojów, po- 
siękując nosem, z trwogą patrzała na pro- 
boszcza, który się słaniał przy ołtarzu i raz 
wraz wybuchał płaczem. 

— To się psu na budę nie zda į jeszcze 
mi sie iemomość rozchoruje. — Warczała. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


Sir Z. 


nie na: Lędcio wvdaniem wojny Polsce i koa- 
licyi. To stanowisko spotkało się z ostrą kry- 


tyką. Przedstawiciele kapitstu i socyalistów 
wikarywa. 22 zdlreanym eciem. o jaki dbać 
należy jest to, aby kopalnie i wogóle cały 
warsztat pracy nie ucierpiały « powodu walk, 
zato nast Śworzenie. polskiego koniitetu i 
wacole podnoszenie poskiego programu na- 


rodowego jest nicpcirzebncin draźnieniem, 


Eala ©cuzwcm byio pizawmowienie p. 
Horniama Elocha który najpierw odmówił p. 
Szczenanowakiemu prawa zabierania głosu 


initeniem polskiego przemysłu, gdyż prawo 
v mają dyrektorowie, odpowiedzialni wobec 
swoich firm (ohcych!) za miliony, a nastę- 
pne oświadczył. że żydzi w óteenym zatar- 
gn pozastana neutralni. W czasie posiedzenia 
przyjechali dolegaci socyalistyczni, którzy 
jeździii do Krakowa na zjazd partyjny. Za- 
piin’ czy msią jaką instruscyę od Pe R. L. 


in=isnieyQ od kierownictwa swej party po- 
iecającą, aby soeyaliści na terytoryach na- 
rodowa mieszanych nie brali zurałnie udzia- 
lu waketi pod basłami narodowemi i pro- 
wadii w mie akcve soeyalne i ekono- 
miczite. Delogaei opowiadali o porządku, jfa- 
ki punuic na polskim obszarze rządów P. K. 
L. a o chaosie dzikim, jaki panuje tam, gdzie 
Ukraińcy chwycili władzę. 

Opewiadali o wspólnych mądach Polaków 
z Ukraińcami w Przemyślu i Samborze, © 
komrromisowych komitetach rządzących, o 
polska-ruskiej milieyi. Pod tem wrażeniem 
zebrani zgodzili się, aby tasama delegacya 
ponownie pojechała do Drohobycza i pone- 
nie spróbowała doprowadzić do kompro- 
misut. 

Dnia 5 listopada pod wieczór delegacya 
wróciła. Ze sprawozdania okazało się, że w 
kilkugodzinnych targach ułożono w 10 pun- 
ktach żą:jania Ukraińeów. jakie mieli podpi- 
saé „przedsiębiorcy i robotnicy Borysławia 
i okolicy jako przedstawiciele przemysłu ma- 
ftowego'**. Te 10 punktów zawierało sformu- 
łowana tesame żądania co przedtem, więc 
wannie władzy ukraińskiej, wydanie broni 
i roddanie się siłom zbrojnym Ukraińców. 
Tekst tej deklaracyi odczytał dyr. Seid- 
maan w ięzyku ruskim. Jeden z delegatów 
drtil. że przewodniczący Rady poseł Wityk 
Ba uwagę, że zadecyduje przecie konferan- 
eva pokojowa, oświadczył: „My wiemy, że 


Wilson i ententa sprzyja Polakom i odda im! 


kraj aż po Kamieniec i dlatego my chcemy 
przedtem mieć takt dokonany, którego ni- 
komu nie pozwolimy zmienić!*, 

Na żulanie żywiołów Rarnodowych zadecy- 
dawać miał imieniem Borysławia wiec pu- 
tłiczny. 

Frmczasca nadeszły wieści, że Ukraińska 
Radı proklamowała stan wojenny w powie- 
cie i za niewydanie broni i wszelkie przeciw- 
dziąłinie uxrajńskiej państwowości zagrozi- 
ła sądem doraźnym i karą śmierci. 

Dała 6 fistopada załutczały trąby wazyst- 
kich kopalń i stanął ruch, dotąd normalny, 
tysiace za tysiącami napływać zaczęły na 
boisko „Sokola. zebrał się wiee jakiego 
Borvsłuw jeszcze mie widuiał. Sprawę ukła- 
dów z „Rada“ referowali ddłegaci soeyali- 
stów, wykazując. że żądania te są niesłuszne 
i przedkładając rezołucyę w dziesięciu pun- 
Ektwich odpowiadajacych punktom Wityka i 
rolemizującą z nimi i proponująeą inny 
kompromis, W zebraniu czuło się wpływ 
torurn otaczającej przemocy. Wiec ożywił 
sin doniem, odv przemówHł dawny przywód- 
ca robotniczy Błaż. Zasadnicze myśli jego 
przemówienia były następujace: Ledwie roz- 
srvpuię sie w gruzy potęga uciskająca nasz 
nerod. a już w miejsce dawnej obroży au 
stryackiej chcą nam nałożyć nową obrożą, 
nową niewolę. I kto chce nam ją nałożyć? 
C'a ten. którego mazurscy robotnicy swoi- 
*' gbsnmi wrbrali na posła, ten sam Se- 
nien Wityk. który obiecywał zawsze bwonić 
naszych spraw. Czemu on dziś nie odważy 
się stanąć ta nrzed swymi wyborcami. My- 
śmy go nietylko wybrali, ałe peniężnie wy- 
ciagnliśmy go z nędzy ciągłemi pożyczkami 
(nie odduwanemi), a dziś on nas chce ujarz- 
mić. a gdv chcemy zostać wolnymi ludźmi, 
obstawia nas kordonem bagnetów i grozi 
nam wygłodzeniem (niepokój wśród przy- 
wódców socwalistycznych, przerywania, gło- 
sy: nie atakować osobiście!) Błaź mówi đa- 
lej pizy ciągłych okłaskach wiecu żywioło- 
wo *Aiularyzniaącego się z mowcą: jest to 
gwalt oczywisty. bo ludność pracująca tntaj 
jest polska. conajwyżej dziesięć procent jest 
Rusinów i nie mają oni prawa de panowa- 
mia tn na cudzym dorobku. Jeżeli nas tu siłą 
zonebhia. jeżeli nas stąd wyprą, to zaginie | 
zmiszezeje cały dorobek, a przyjdą tu później 
chvba jedynie rzady bandytów. 

Przemówił potem gorąco p. Dunin, `wyka- 
zmiąc, że dach ezasu wymaga, aby zapo- 
mnieć o snorach i różnicach partyjnych, aby 
zjednoczył się cały naród do wspólnego wy- 
stapienia. Czas zaś ostatni, bo słyszymy od 
eficerów, że wystapienie wojskowe przy po- 
parciu społeczeństwa całego wezoraj jeszcze 
moglo mieć pewność powodzenia, można by- 
ło wziąć Drohobycz. Ale tu się czas przega- 
dnjo. a tam posiłki przybywają. Przychodzą 
tez wiadomości. że w Przemyślu i w Sambo- 
rze. gdzie zawarto kompromis z Ukraińcami 
i gdzie były wspólne rządy, Ukraińcy zdra- 
dziecko napadli Polaków i ich zgnębił. Wi- 
&imy więc jak możną z ich strony liczyć 
ma dotrzymanie ugody. Jedynie zjednocze- 
nio ogólne i solidarność Polaków może nas 
uchronić od zagłady! (Dok. nast.) 


Podpisujcie połską pożyczkę. 


„GŁOS NARODU" u dała 2 Kwietnia 1919 noke 


Raut na eki miyi w Sukieneicach. 


Jeszcze przed godziną piątą tłumy publi 
ności zajęły całą połać Rynku od pomnika 
Mickiewicza aż po kolmmnadę Sukiennic, 

ezekująe niecierpliwie przybycia gości. Z 
wybiciem naznaczonej godziny zapełniły się 
sale Muzeum Narodowego zaproszonymi, a 
pod „Wernyhorą* Matejki powitał ich prez. 
miasta Federowicz z wiceprez. Saarem i Rol- 
lem. Na raut przybyli: gen. delegat Gałecki, 
ks. biskup Sapieha, ks. biskup Nowak, ks. 
infułat Wądolny, ks. kanonik Podwin, prezes 

Akad. Um. Morawski, raktor ka. Sieniatycki 
z gronem proiesorów, wojskowość z gón. 
|Rozwadowskim, Gołogórskim i Stillerem, 
del namiestnictwa Biesiadecki, prez. sądu 
apelacyjnego Wolter, starszy prokurator dr. 
Czyszczan. dyr. policyi Krupiński, dyrekto- 
rowie wszystkich szkół średnich krakow- 
ls zich, naczelnicy władz państwowych i au- 
| tonarnicznych, liczni przedstawiciele arysto- 
|kracyi, świata literackiego, przemysłu, ham- 
| dlu i wogóle wszystkich warstw społecz- 
nych. 

Niecierpliwie oczekiwanych gości wprowa- 
dził na sałę prezes komitetu p. Żeleński. Za 
pp. Koulens.a.m.i postępowali inni człon- 
kowie misyi. W wielkiej sali przed obrazem 
Konstytueyi Trzeciego Maja zatrzymano się 
rzeniu galeryi. pod wiekopomną Matejkow- 
ską „Bitwą Racławicka‘ ustawił się krąg, w 
którego środku znaleźli się dostojni goście. 
| W tem miejscu wystąpił z grona otaczają- 
cych prezydent Federowicz i serdecznemi 
słowy powitał członków misyi imieniem sba- 
rego grodu królewskiego. Po dłuższym wstę- 
pie, wspominając węzły przeszłości, oraz na- 
wiązując do jedmomyślnej uchwały sejmo- 
wej. stwierdzającej sojusz z ententa, prze- 
szedł prezydent do politycznych zagadnień 
chwili i mówił: 
| „Naród nasz stoi w oczekiwaniu, wpatrzo- 
|ny w najbliższą swą przyszłość i wytęża 
słuch, skąd mają paść wicikie słowa o mo 
rzu polskiem, o porcie polskim, o pobrzeżu 
naszom i o starym Gdańsku 

Naród rolniczy jak nasz — naród wielo- 
milionowy jak nasz — musi znaleźć jak naj- 
ściślejsze połączenie z potężnemi państwa- 
mi Francyi, Anglii, Włoch i Ameryki. 

Z chwilą wejścia na światowe drogi mor- 
skie niejednokrotnie zejdzie się z wielkim 
żegiarakim narodem angielskim, u którego 
nauki na nowych dla siebie drogach i przy- 
jaźmi szukać będzie. 

Przybywając do Krakowa, wstąpiliście na 
ziemię małopolską, przez mocarstwa rozbio- 
rowe Galicyą zwaną, gdzie dotąd niestety 
pożoga wojenna sroży się, niszcząc ukocha- 
ny nasz braterski gród — Lwów — od pa- 
ruset lat słusznie pomnożycielem Polski 
zwany. 

Znaczną część wechodnią tej dzielnicy 
kraju zami-=kuje wraz z nami naród, wspól- 
ny nam wiara katolicka i przez wieki z ma- 
mi historycznie związamy. Kultura polska 
,ziamie te przeorała i na nie wybitny wpływ 
wywarła. To też słusznym postul1tem całero 
| narodu jest, ab- ziemia ta z państwem 1a- 
j szem nio została rozerwaną a tolerancya na- 
{sza zapewni bratniemu narodowi tam za- 
| mies. załemu pełuą autonomię życia nanodo- 

ego. 
| Przybyła też tu do Was delegacya K się- 
stwa C.i.e s z.v ń.s.k.i.e.g.0 — najbliższa to 

Siostrzyca ziemi krakowskiej, dlatego też 
ich żadania są najserdeczniejszymi naszymi 
1 postulatami. 

l Opuszczacie ziemię polską — los pozwolił 

Wam stanąć u 'vlebki odradzaiącego się 
| Państwa Polskiero, które chce być Waszym 
wiemym i sil: m sojusznikiem. 

W nad za Wami pójdą nadzieje naszego 
narodu na 7 zczenie się naigoretszych na- 
szych życzeń, których wykładnikiem będzie, 
za Wami podążający, nasz premier Paderew- 
ski.“ 

Gdy umilkty dźwięki hymnów, rozległ się 
donośny głos ambasadora Noulensga, który w 
ujmujących słowach dziękował za zgotowa- 
ne misyi powitanie. Ambasador Noulens do 
bitnie podkreślił. iż mocarstwa koalicyjne 
chcą stworzyć Polskę wielką i silną i że po- 
stulaty Polaków ocenione będą przy napra- 
wianiu wiekowych krzywd z eałą życzliwo- 
ścią. Misva koalicyjna miała aposołmość na 
miejscu zapoznać się z pragnieniami i ży- 
wotnymi interesami narodu polskiego i bez- 
sprzecznie bedzie ich rzecznikiem. 

Oklaski przerywały mowę ambasadora 
Noulensa, utrzymamą w ciepłym tonie. Gdy 
zaś kończąc wzniósł okrzyk: „Vtve la Polo- 
gne“, muzyka zagrała „Jeszcze Polska...“ 
| Po chwili zabrał jeszcze głos ambasador who- 
iski Montag.n.a, podkreślając w gorącem 
przen **iemiu ze swej strony braterskie wẹ- 
zły, łączące oba narody, wspólność ich idei 
i walki o wolność. Po nrzemówientach prze- 
szła publiczność do sali Langera, gdzie przy 
skromnym posiłku ożywiona rozmowa prze- 
ciągnęła stę do g. 10 wieczorem, w którym 
to czasie członkowie misyi serdecznie żegna 
ni opuścili podwoje Sukiann'e. 

Premier Paderewski z powoda niedyspo- 
zycyi nia mógł na raut przybyć. 


Od Wydawnictwa. 


Prosimy o rvchłe odno- 
wienie przedpłaty w celu 
uniknięcia przerwy w prze- 
yłce dziennika. 


RRONIKA. 


Dziś dnia 3 kwiełnia 1919 r. 
Asygnaty Polskiej Pożyczki Państwowej 


nabywać można: (po potrąceniu proeentu): 


100 markowe, koronowe, rublowe za 97.11 

500 w P m za 48556 

1 š, > x za 971.11 

5000 a E „ Za 4855.56 

10600 2 = 5 za 3711.11 
Z młasta. 


KONFERENCYA KIEROWNIKÓW  STOWA- 
RZYSZEŃN KREDYTOWYCH. Na zaproszenie 
Akcyjnego Bankn Związkowego zjechali się w dn. 
31 z. m. do Krakowa kierownicy 
rzyszeń kredytowych Małopolski i Śląska, aby o- 
mówić najważniejsze kwestye gospodarcze, poja- 
wiające się dzisiaj. W konferencyi wzięło ndział 
z górą 60 delegatów Stowarzyszeń, dyrektorów 
i członków Rad nadzorczych. 

Zebranie zagaił dyrektor Banku Związkowego, 
p Turski, kładąc nacisk na konieczność czę- 
stero porozumiewania się ze sobą Indzi, pracują- 
cych dla dobra ojezyzny, bezpośrednio przy je- 
dnym z najważniejszych warsztatów społecznych 
i gospodarczych zarazem. Następnie poseł Dr E. 
Adam referował sprawę ostemplowania bankne- 
tów i pożyczki przymusowej. Drrektor M. Szar- 
ski przedstawił szereg komplikacyi i trudności, 
z któremi liczyć się musi ustawodawca mający 
nregulować w Polsce sprawę waluty. Dyrektor 
Strzyżowski referował sprawę austryackich 
pożyczek wojennych. Dyrektor Turski sprawę 
zadań, czekających Stowarzyszenia w najbliższym 
czasie. Nadto poruszona szereg innych spraw ak- 
tualnych, a z działalnością Stowarzyszeń kredy- 
towych w hliskim stojących związku. 

Konferencyi przewodniczył dyrektor Towarzy- 
stwa zal. i oszczędności w Cieszynie, p. Hilary 
Filasiewicez, który, zamykając owocne obra- 
dy, dał pogląd na stosunki gospodarcze na Ślą- 
sku, zwrcając nwagę na ogromne niehezpieczeń- 
stwo, jakie mogłoby grozić równowadze gospo- 
darczej tej dzielnicy naszej w razie, gdyby wyrok 
konterencvi pokojowej wypadł dła iudności pol- 
skiej niesprawiedliwie. 

Z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO komunikują: 
Dzisiaj „Krąg interesów“, który wśród niesłabną- 
cego powodzenia doszedł liczby 15 przedstawień. 
W piątek „Nieboska kemedya* po raz 7. W so- 
bote premiera 4-aktowej komedyi fantastycznej 
z prologiem T. Konczyńskiego, p. t „Wysnany 
Eros“. Obsade „Wygmane Erosa" tworzą pp.: 
Luszczkiewicz, Malicka, Hod olewaka, Ordyńska, 
Rotter, Zahorska, Bystrzyński, Mazanek, Miar- 
czyński, Noskowski, Orwid, Pell, Przystański, 
Rdzawiez, Staszewski, Szymborski i Żarski. „Wy- 
guany Eros“ grany będzie, oprócz premiery, w 
niedzielę, poniedziałek, środę i piątek przyszłego 
tygodnia. W niedzielę po południu popularny 
„Urwie'*, 

Liczne w ostatnich czasach wypadki chorób 
wśród personalu artystycznego powodnią wielkie 
trudności w układzie repertuaru, zinuszająe nieraz 
do nagłych zmian w obsadzie eztuk. W przedsta- 
wieniach „Zacisza domowego“, z powodu choroby 
reż. Jednowskiego zastępuje p. Noskowski. Reż. 
Sosnowski, z powodu silnej niedyspozycyi, big- 
rze udział tylko w przedstawieniach .„Nieboskiej 
komedyi* i musi na jakiś czas przerwać czynno- 
ści reżyserskie; z tego powodu projektowane wzno- 
wienie „Uezty Herodyady* odłożone na czas pó- 
źniejszy, natomiast rań wystawiony będzie Mo- 
lierowski „Tartufe*". 

CUKIER DLA CHORYCH. Magistrat zawiade- 


KOMITET OBRONY KRESÓW POLSKI (Uni- 
warsvtet, sala 55) przypomina obywztelom Kra- 
kowa. fż są w naszem mieście uchodźcy szukają- 


-ey pracy: „Szwaczki do reperacyi bielizny, osoby 


do gospodarstwa i zarządu domem, bony. siły 
biurowe ze świadectwami, zawodowi buchalterzy 
z praktyką. nauczyciele, profesor szkoły handlo- 
wej. prawnicy, technicy, 1 leśniczy, administrate- 
rzy majatków z długoletnią praktyką, zarządcy 
przedsiębiorstw i instrtucyi, malarka-portracistka, 
ipiewaezka i rzeźbiarz. 

UJĘCIE OSZUSTA TYTONIOWEGO. Jeden 
z smłównvch oszustów tytoniowych, Tyborowicz, 
sierżant artyleryi, został wczoraj pa południu uj 
ty przez organa Krajowej Kontroli owe l 
nej. Tvhorowicz pobierał tytoń. cygara i paniero- 
sv z fabryki tytoniu na podstawie fałszywych po- 
dań Bzpitalnych. Raz już przychwycona go. lecz 
zdołał uciec, zostawiając w rękach władzy 27 ty- 
sięcy koron. Obecnie zaś, aresztowany dzisiaj, 
oddał- 15 tysięcy koron snwej gospodvni. Prze- 
mułość miał bnjną, bo jeszcze w czasach auestrya- 
ckich trudnił się paakarskim wywozem słoniny 
de Wiednia. W zoznaniach swych stara się Tvbo- 
rowicz uniewinnić okolicznością, że do oszustwa 
namawiał go nrzednik fabryki Kaszyński, już 
poprzednio aresztowany. i że pobrany tytoń sprze- 
dawał za pośrednictwem Anny Choezner, przyja 
ciółki Dauma. plutonowego. również aresztowa- 
nych. Z ostatniego nieprawnego poboru z pier- 
Gai i dni marca odebrano mu 80 tysięcy papie- 
raeów. 


Z Polski I ze śwłata. 


SPARTAKOWCY W CZĘSTOCHOWIE. „Ka- 
ryer Częstochowski“ donosi: Dnia 2 z. m. w. 
niemieckie odstawiły z Berlina na granicę Króle- 
stwa, a mianowicie do Herbów Pruskieh. przy- 
i aram in pod boria pk Raka 

ziesięciu spartakowców, pochodzących ©- 
by... Z Królóstwa. Po przytścia pociągu, sparta- 
kowcy, zostawieni na łasce losu — jak zeznali — 
przedarli gię do Herbów Połskich w liczbie 14 | ze 
stali aresztowani i odstawieni do Częstochowy. 
Wszyscy rewołucyoniści berlińscy są żydami 
z Królestwa. 

ZAGADKOWA ORGANIZACYA W BĘDZINIE. 
Pisma eosgnowieckie don: : W Będzinie powsta- 
je „Związek b. wojskowych armii rosyjskiej“. 
Związek ten rzekomo ma na cełu niesienie pomo- 
cy materyalnej członkom. Instrukcya „Związku“ 
pozwala przypuszczać, że ma on i inne cela, za- 
wiera bowiem specyalny ustęp odnośnie do walki 
z kapitalizmem. Organizatorami tego „Związku” 
są: b. oficer rosyjski, podobno Polak, Kajutin (?) 
i takisam Polak — Lewin (1). Z „rit“ miejscowych 
bardzo czynnym jest b. węglarz będziński, nieda- 
wno przybyły z „sowdepji*. niejaki Inwald. Pan 
ten twierdzi. iż rzad polski przekazał jeż na 
rzecz tej organizacyi 10.000 mk.. oraz zagwaranto- 
wał odpowiednie sumy na przyszłość. Dowodzi 
on też. że Związek został .xalegaulizowany* na 
specyalnej konferencyi Kajutina i Lewina... z pre- 
mierem L Paderewskim. (71) Charakterystycznym 
jest fakt, że: 1) ogłoszenia i wzmanki o powsta- 
niu Związku były dotąd tylko w gazetach żar- 
gonowych; 2) głównymi organizatorami Związku 
8ą żydzi. którzy wrócili z Rosvi: 3) że płównem 
hasłem naczelnem jest walka z kapitalizmem (nie- 
zrozumiałe to u wojskowych) i 4) że na instrukcyi 
z niewyraźną pieczęcią zamazaną e Big 
podpis pe ję pana Fygla.. Składka ezłonka 
ma wynosić 1 mk. W ten sposób zebrany kapitał 
ma być rozdzielany między członków. Jeszcze 
ciekawsze jest — pisze „Kuryer “ — $0 


naszych Stowa-' 


ładze | 


w tych dniach odbyć się ma „zebranie przedwy- 
borcze”, o ezem podobno wie policya. Zcbranie 
ma się odbyć w sali „Corso“. Odpowiednie druki 
księgi i t p. przygotowano w drukarni Blumen- 
fruchta, I jedno jeszcze: Organizatorowie podkre- 
ślają, że kte się w ciągu dwóch miesięcy nie za- 
pisze do Zwiąrvku — traci prawo do zapomóg. 
Zastanawiający jest ten „Związek wojskowych". 


| Wiadomo, 12 istnieje pod takąż samą firmą Zwią 


zak w Warszawie I że w nim wielką rołę odsry- 
wają — komuniści. 

ZAJŚCIA W OSTROWCU. Z Ostrowca w ziemi 
radomskiej, donoszą do „Kuryera Warszawskie- 
(go, iż w sobotę doszło tam do krwawych zajść 
| pomiędzy strażą kolejową a tłumem miejscowej 
| ludności, która dopuściła się w piątek na yi 
rabunku trzody chlewnej z wagonów towarowych. 
Na pomoc miejscowemu oddziałowi straży- kole- 
jowej przybyły oddziały tejża straży ze Skarżyska 
i Radomia, Gdy straż ndała się do miasta, aby o- 
|debrać łup, zmobilizowane na to tłamv rzuciły 
się na straż i rozbroiły ją. Podczas starcia wielu 
członków straży kolejowej tłam dotkliwie potur- 
bował. Czterech ciężej rannych odesłano do Skar- 
rzyska najbliższym pociągiem. O godz. 6 wieczo- 
rem posterunek na stacvi ohjęła milicya ludowa. 
| Personal stacyjny cdwołał sią niezwłocznie drogą 
telegraficzną do władz o pomoce wobse wrtworze- 
nia się groźnej sytuacyi. Komisarz rzadowy pow. 
opatowskiewoa wydał telegrafiecznie  rozporządze- 
nie personalowi stacyjnemu, aby wagon bydła 
ii wagon pszenicy, zatrzymane przez tham, chro- 
nione były pod osohistą odnewiedzialnaśsią tegoż 
personalu kolejowego. Ostatnio wiadomości z O- 
strowcea brzmią już uspokajajaro. Podobna mili- 
cya ludowa utrzymała na stacyi porzadek i 
i spokój. 

SENZACYJNE ARESZTOWANIA. Z Kiele do 
,noszą do dzienników warszawskich: Żandarmerya 
polowa aresztowała w MKiałcach dwóch żydów, 
z których jeden jest z Perlina, a drugi z Andry- 
chowa w Galicvyi zachodniej. Istnieje podejrzenie, 
że zajmowali się oni szpiegostwem na rzecz Nie- 
| miec. Żyd z Berlina miał paszport niewizowany 
i przez tamtejszy komitet polski. Dokumenty oso- 
biste żyda z Andrychowa okazały się sfałszowa- 
ne. Sprawę skierowano do sadu wojennego. Trze- 
ba dodać, że Berlińczyk miał przy sobie większą 
sumę pieniędzy i tłómaczył się, że przyjechał do 
jKiełe celem kupna materyału na mundur... 

Dnia 15 x. m. oddział śledczy dowództwa żan- 
darmeryi w Kielcach aresztował w W. kone- 
cekim, po uprzednio przeprowadzonej ścisłej rewi- 
|zyi, 8 esłtonków partyi komunistycznej. Znalezio- 
no przy nich kompromitujące papiery. Przepro- 
wadzone dokładne Śledztwo vpłazeię na. szeroko 
rezgałęzioną organizacyę tej a z rzą- 
dem, ze wszystkiemi instytucyami, które chcą ład 
utrzymać w kraja, szerzenie agitacyi w wejsku — 
oto zadanie partyji komunistów w pow. koneckim 
i pdzietndziej. Sprawę przekazano prokuratoryi 
w Kielcach. aresztowanych osadzono w więzieniu. 


STRAJKI W LUBLINIE. Onegdaj rozpoczął! się gm 


w Lublinie strajk zecerów. Ma on przebieg spokoj- 
ny. Tylko w jednej drukarni przyszło do zajścia, 
mianowicie pobito jednego z chętnych do pracy. 
Strajk służby miejskiej trwa dalej, a objął 
wszystkie dykaeterye służbowe, między  innemi 
służbę sagitalną i atakara Corsy nan wia ola 
są wywożeni do szpitala, wmarfi mie są przełani 
na ementarzach. Puwna ilość niepogrzekanych ciał 
Rada miej Lablina zwołaną zostala na zad- 
3 dek, oełem omówienia warun- 


zwyczzjne 
ków, wionych przez strajkującą służbę miej- 

gacya służby miejsk pojawiła sią 
p zek wież miejtij aka zai. 


strajkujących zostały przyjęte en blee. 
między ziemianami = służbą toł | 


warczną w Lubalsktem rozbiły się ostatecznie. De- 

legaci strajkującej służby folwarcznej eświadcrył 

= owa ea godza e na, dymna 
postulatami strajkujących 1 a przy 

ich w całości. Wobec stanowiska c 

tów Bhużby j użemianie 

kat w eświadczają, te całą oð 


ność za rozbicie rokowań ponosi służba folwaree- | 
na i że ziemianie zdecydowali się pr rzą- 


dewi uregulowanie zatargu. 
I 


Zawiadomienia I komunikaty. 


| WIECZOREK WOKALNO-MUZYKALNY. Dnia 
[6 b m. o godz. 7 wieczorem w sali Związku mio- 
| dzieży rękodzielniczej (Krupnicza 29) odbędzie się 
| wieczorek muzykslno-woksłny z łaskawym współ- 
„udziałem p Maryi Fedorowiczewej, Janiny 
Skrzyszowskiej, Dr Pasakowskiego i Sawar- 
cenberg-Czernogo. 
| 
| 


Warszawa. P. A. T. „Monótor Połski* z d. | 
2 kwietnia przynosi uastępujące rozporzą-; 
dzenie Rady ministrów: 

Na podstawie artykułu pierwszego dekre- | 
ta Naczelnika państwa z dn. 2 stycznia b 
r. Rada ministrów postanawia niniejszem 
wprowadzić na trzy miesiące stan wyjątko- 
wy ma całym obszarze byłego Królestwa 
Kongresowego. 
Podpisani: Paderewski, prezydent mini 
|strów; Wojciechowski, minister spraw we- 


$ 

Warszawa. (Telefonem). Na wozorajszej 
Radzie ministrów uchwalono owa | 
stan wyjątkowy na całym obszarze b. 
lestwa Kongresowego na przeciąg 3 zje 


Rr. 73. 


XXIV PORANEK puświecony bedzie twórczo- 
ści Juliana fnwima. m'adego noetv, którero 
wiersze zwróciiy na siebie szczegA!lną uwagę, ja- 
kò niezwykłe zjawisko w naszej Jiterarurze Osta- 
tniej doby. O Tuwimie nisal niedawno prof T. 
Sinko w „Maske h“, Ztiór jego poszyi p. t Czy- 
banie na Boga“, rozszedł się w tysłącznych epzem- 
plarzach. Wvkład o tym pierwszym futurvście 
polskim. ilustrowany  rerstacyą jego utworów, 
wygłosi w niedzielę dnia 6 b. m. w sali Tow. le- 
karskiego red. E. Haecker. — Bilety są jeż do 
nabycia u J. Rudnickiego. Linia A-B. 

POSIEDZENIE OKRĘGOWEJ RADY LEKAR- 
SKIEJ odbędzie się w dniu 5 b. m. o godz. 8 pe 
południu w sali konferenc; jnei starostwa (Baazto- 
wa 32. I p„ drzwi 1). Porządek obrad: 1) Podział 
Rady na Bekcye. 2) Sprawozdanie o stanie chorób 
zakażnycii w okregu. Refer. Dr Momidłowski 9 
Program prac w sekcyach. 

POLSKA A ZWIĄZEK NARODÓW. Driń we 
czwartek, o godz. T wieczór odhędzie się pod no- 
wyższym tytułem wykład red. Zygmunta Dolit- 


skiego, ref. Wwvdziału dla przemysłu i bandin. w 
Collegium wykładów naunowych, Rynek | 39. 
SPRAWIE ODBUDOWY WNĘTRZ KO- 


ŚCIELNYCH. Fiuro przemysłu drzewnego 10. A. 
M., Kraków, Karmelicka 1, zamierza w najbliż- 
szym czasie zereonieewać przy jednej ze wych 
hal maszynowych i przy współndziulie prywatnych 
pizedsiębiorstw krajowych dział sprzętarstwa ko- 
ścielnego. W tym celn uprasza P. T. zarzady pæ 
rafialne i zakonne 6 najszchsze zgłoszenie grzy- 
bliżonego zapotrzebowania ołtarzy, ławek kościeł- 
nvch, konfesvonałów,.  faretrormów, figur, krucy- 
fiksów it p. 

ZMIANA NAZWISKA, Goneralny Delegat Rzą- 
du dła Galicyi zezwolił panom porucznikowi Dr 
Adamowi i podporacznikowi Władwsławowi Mro- 
zowi na zmianę narwiska rodowego „Mróz“ ne 
„Biróz-Pozowski'. 

ZAMIAST KWIATÓW NA TRUMNĘ £ pn. Alek- 
sandry z Śliwińskich  Rybołowiezowej, Nie- 
siołowscy K 25 na obiady dla uczniów u Bióstr 
Felicyanek, 


Wiadomości kościelne. 


WSPÓLNA ADORACYA NAJŚW. SAKRA- 
MENTU, ogłoszona dla wszystkich ka w 
krakow, odhędzie się we czwartek d. $ b. m. 
e godz. 6—1 wieczorem w kościele ćw. Floryana 
na Kienparzu w Krakowie. 

ADORACYA NAJŚW. SAKRAMENTU. Dnis 4 
b. m. jako w pierwszy piątek miesiąca. odbędzie 
się całodzienna Adoracya Najświętszego Sakra- 
meata w kościele św. Barbary. 


Repertuar teatru miej. lm. J. Słowackiegze, 
Czwartek: interesów“ J. Benaventu. 
P.Lą.te.k: „Nieboska komedya“ Z. Krasiñnskiege, 
Bobota: (Nowość) „Wygnany Eroe“. komedya 
tastyczna w 4 aktach T. Konczyńskiego. 

Niedziela: Popol „Ich czworo“ G. 

skiej; wiecaorem „Wygnany Eros“ T. Konczyń- 
skiego, 


Repertuar miejskiego teatru powszechrega, 
Oswartek: Po raz pierwszy „Nowa firms", 
komedya w 5 aktach Wiktoryna Sardou. 
Piątek: „Piękna Helena“. 
` ota: „Nowa firma“. za 
Niedziela: Popol „Pieśń nad pieśniami 
wieczorem „Niebieskie domino". 


„KABARET 
P6D NIEBIESKA LATARNIA” 
Nieporównaneogo powabu polien dramat w D 
aktach ze artystką HENNY 


ną 
PORTEN w roli głównej wyćwietła od 
dzisiaj „UCIECHA*, 


Kino OPIEKA“ lielona 17. 


Do czwartku dn. 3 kwietnia Henny Portea 

w znakomitym 4-aktowym dramacie towa- 

rzyskim „Zerwane kajdany“, Jako uzuneł- 

nienie wesoła komedya oraz zdjęcia z poby- 

ta misyi koalicyjnej z ambasadorem Noulen- 
sem na czele w Poznaniu. 


Sen wyjatłowy w b. Krledie konrosowem. 


Uchwała ta została wywołana zarzutami 
stronnictw lewicy, które występowały prze- 


|eiwko zatrzymaniu zarządzeń wyjątkowych 


w Zagłębiu Dąbnowskiem pod pozorem, iż te 
zarządzenia zostały wydane jedynie przez 
tamtejszego komendanta wojskowego, de 
zaprowadzenia zaś stanu wyjątkowego upo- 
ważniona jest jadymie Rada ministrów. Staa 
wyjątkowy na obszarze b. Król. Kongreso- 
wego jest konieczny dlatego, że w ustawo- 
dawstwie b. Królestwa są luki co do sprawy 
utrzymywania porządku w kraju i jedynie 


[na podstawie stanu wyjątkowego rząd jesė 


w możności wydawać zarządzenia, które œ 
kazały się konieczne w okolicach, rózie ob- 
jawiłyby się zaburzenia. 


Losy Gdańska ważą się. 


Groy niemieckie pod aiem koalicyi.| 


Kraków. P. A. T. Radio stacyi krakow- | 


Sarawa polska ma Radzie clerech. 


Paryż. P .A. T. Ag. Havasa donosi: Cwta- 


skiej z Nauen: Zagrożenie wyłądowaniem rech naczelników rządu odbyło dziś dwukro- 
wojsk polskich w Gdańsku przy pomocy si- tnie posiedzenie. Zdaje się, że przedpolu- 
ły, jak to pisze „Temps“, okazało, że do- dniem rozpatrywano sprawę odszkodowania 
tychczasowa praca pokojowa sojuszników, o |wojennego, zaś popołudniu sprawę Polski, 


idle chodzi o współpra Niemie b n 
znadziejna. Wytądo-| Q4-godzinne ultimatum Focha. 


jest zupełnie beznadziejna. Wyłlądo- 

wanie w Gdańsku bez poprzedniego poroza- 

mienia z Niemcami i dania gwarancył co do! Paryż. P. A. T. Wiedeńskie Biuro koresp. 
nienaruszalności niemieckiego terytoryum (1) donosi: „Pars Midi“ pisze: Foch spotka 
byłoby zdemaskowaniem francuskich daleko się jutro z ministrom Erzbergerem w 
idących planów podbicia Niemiec, jakoteg Spaai oświadczy mu, że ententa opierając 
ibyłoby równoznacznem z kro- się na umowie rozejmowej, żąda otwarcia 
|ków nieprzyjaciełskich, a temsamem z usta- Gdańska dla przewozu wojsk gen. Hallera, 
niem wszelkich względów, do których czuły Foch postawi 24-godzinny termin do odpo- 
się (1) Niemcy zobowiązane wobec koalleył wiedzi. Z innych stron dochodzą wiadomo- 
Nani ią o pm 3 że Niemcy nie będą trwały w swoim 
«py: oporze. 


2pm M I‘ 


- 


Ke. 48: 


przez Naczelnika Państwa £ członków rę- 
du polskiego. 


Wison za Niemcami? 
Paryż. P. A.T. . Trybuna Chicagowska* 


„NZS VARONI" A dala I Kwietnia 1919 mke 
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> = | 
fro po stało sabityełi. Jednego marynarza zlyncho- | PIERWSZY KRAJOWY 
- ntów Iskich, = i wrzueono do Rena. Rozjuszony tłum ZAKŁAD RERONSTRURCYI i BUTOWY 
Warszawa. P. A. T. Komunikat seżaba | PPODYŁ szturmem poblizkie rewiry policyjne i 


z ón. Hi marca pisze: Wiłson uznał w zasa- 
tzie słuczność stanowiera Niemiee w sprawie 
Gdańska, Wojska geu. Hallera wylądują 


generalnego wojsk polskich z data 2 b. m: 
Warszawa. P. A. T. Komisya wojskowa pod i a r ieur = Pod Lwowem słaba 
"e grom each przewodnictwem posła Anusza rozpatrywała artylery. Na południe od Hnii 
zatem w innych portach. á A kolejowej Lwów—Przemyśl po za kłą 
ERZBERGER NiE ZGODZI SIĘ. wniosek Witosa o zbadanie stosunków w ar- A szdłów "i inowych kop < 
; pe Ea aaan E Nir mii i powzięła rezołucyę, aby Sejm upoważnił ; Koza CH. iN Miasta Tett wań 
Berlin. P. A. T. Muro Wolffa u z |komisyę do wys:ania w miarę potzeby spe | zki R Od d TWEN ake 
berger zaprosil na obrady w Spaa bumi- | oyalnych komisyi na front 1 wewnątrz armii | zB sier i s y mę dy 
strza Gdańska dla ostatecznego omówienia | dia zbadania stosunków w poszczególnych od- “3 y pe | = am y $e a 
sprawy lądowania wojsk polskich w Gdań - |gzjąłach i zakładach wojskowych. Komisya ma Tkrałóa i- na północ 
sku. Erzberger w żadnym wypadku nie Zo- mieć prawo przesłuchiwania świadków pod Magierowa. Atak większych sił ukrałńskich 
dzi się na propozycye ententy. przysięgą i ewentuałnego usuwania osób win- | TA Dołtobyczów odparto. W kontrataku na- 
ZADOWOLIĆ MOŻNA.. BEZ GDAŃSKA. nych nadużyć, Referentem na plerum wyzna- sł sg kj "| gpw zr wyj” 
Paryż. P .A. T. Korespondent „Secolo* Ba a Jana- odni.| Froni wołyński Drobne utarczki patroli 
8-57; erpii dadap I Poko e. pe Pag, TOBA RDUDZTCH pod „przew wiadowczych. 
Jabi węj W aw" kae i bez Gdań- |" posła Skalskiego omawiała sprawę | WY 
idzie można zadomwołnić także i Ń- | robót doraźnych, a zwłaszcza wysokość dzien- Froat Btewsko-błałorneki. Na froncie na 
ska (1. |nego wynagrodzenia robotników miejskich, pra- | CZÓŁ spokój. Żywsza działalność wywiadow- 
NIEMKI W CHOJNICACH PROTESTUJĄ. cujących na wsi, ich aprowizacyi i pomieszcze- CZA BA zco od Loziczyna, Jeden z na- 
Kraków. P. A. T. Telegram iskrowy z To- |szych oddziałów dotari w nocy aż pod ko- 


nia w czasie robót na wsi. Załatwiono naste- } 
rupia do Koenigswurstenhausen, przejęty |pnie referat posła Kędziora o projekcie neta. Szaty pozew skle w Lidzie į} zmiósł płacó- 
przez stacyę krakowską. Depesza, przeznaczo- wy w przedmiocie obwałowania lewego brze- w jaką" 

na dla delegacyi niemieckiej w Spaa z dnia |gu Wisły do ujścia potoku Kościeinickiego | Szef sztaba generalnego, Haller, pušk. 
1 b. m.: Ojezysty Związek kobiet w Chojni- |do 


L komisyi sejmowych. 


Zawichostu. == z E ne 
: ol: jwiększą troską na Za-| Komisya zdrowia publicznego ped przewo- , 
pa | KOR dnictwem posła Rottermunda poświęciła l Ukrainy na Węgry. 


ierz lądowanie armii Hallera w Gdań- 
Aa iedod przeciw polskim | dzisiejsze borady w całości zaszdniczej dysku- 


spalił tam akta i splądrował mieszkanie ko- 
misazwy. Następnie udał sżę tłum do więzie- 
nia policyjnego, wypuścił ma wolność wszy- 


w. 

Kraków. P. A. T. Radiotoł. z Nauen. We 
Frankferee a. M. podczas rozruchów ponie- 
działkowych ludność rabowała nietylko skle- 
py żywnościowe, 6 także galanteryjne, ma- 
gasyny z obuwiem i sklepy z bromą. Także 
mieszkanie bormistrza zustabo splądrowane. 
W miejskim akiepie środków spożywczych 
zrabowano 200 ostnarów masła i 100 cetona- 
rów tłuszczów. We wtorek rano tłum usio- 
wał po ras, drugi zdobyć budynek sądowy i 
spalić akta, lecz został krwawo odparty. — 
Jak dotyehczaa wiadomo, zostało zabitych 
9 osób cywilnych i 4 policyntów, 30 jest cie- 
żko rannych, a 400 lekko. We wtorek w po- 
ładnie rozpoczęły stę nowe wykroczenia i 
aapady na sklepy spożywcze i piekarnie. — 
Do południa nie przyszło do walk. 

Wiedeń. P. A. T. Liczba ofiar wałk we 
Frankfurcie wzrosła do 16, W tem duże cię- 
Zzko rannych. Szkodą zmądzoną rabunkiem 
obliczają na 10 milionów marek. 

Wiedeń. P. A. T. „Vorwaerts* donosi z 
Bochum, że powszechny strajk, który miał 


ORGANÓW 


KOŚCIELNYCH i SALONOWYCH 


STANISŁAWA ` ŻEBROWSKIEGO 


ORGANCHISTRZA-TECHKIKA 


W KRAKOWIE, UL. ŚW. TOMASZA Ł 26. 
Poleca się Wiel. P. T. Duchowieńsłtwe- 


Komitet Obrony Kresów Polski 
Uniwersytet, Sala 55, g. 4 — 6. 


przypomima obywatełom Krakowa, iż są w 
naszem mieście uchodźcy szuwający maty: 
Szwaczki do reperacyi bielizny, osoby de 
gospodarstwa | zarządu domem. bony, sily 
biurowe ze świadectwami, zawodowi buchs- 
terzy z praktyką, nauczyciele, profesor szko- 
ły handlowej. prawnicy, techniey, 1 leśniczy, 
administratorzy majątków z  diugoletrią 
praktyką, zarządcy przedsiębiorstw i insty- 
Utcyi, malarka-portrecisrka, śpiewaczka i 


sku i podnosi ostry protest dz! : ) o <a =, + 

aspiracyom do Prus Zachodnich. Wszyscy '400) syi o państwowej ustawie sanitarnej. Uchwalo- Warszawa, (Telefonem) edług miado- ; = s rzeźbiarz. 

mc, 8 okręgu Sojoenbergua powiatu kartu-. no dekrety, wydane przez rząd w przedmiocie | mości, które nadeszły z Wołynia, armia bol- M ogr. A Mei m O 

skiego wolą się raczej połączyć z bolszewika- | zdrowotności publicznej, rozpatrywać jedynie szewicka po zajęciu prawie w całości Ukrai- ta = Zacha obawy ral de" p 

e T Polakami. Podpisano: Proboszcz w zależności od opracowanego przez komisyę jaś objawia tendencye do przemaszerowania | >or a "i Ę m A sabotażu CEE ORE EE 

Bischof projektu ustawy o zdrowiu publicznem w Pol- przez Galicyę wschodnią i Bukowinę celom | Wiedeń. P. A. T. W Szt RY $ to 

m sca na wzór angielskiego publicheałth aet. Dy- | połączenia Bię z bolszewikami węgierskimi. fa i CE ak ae az kn a z pop A 
skasyę szczegółową wyznaczono na poniedzia: aay 1 Ae m i 4.44 o ię IELÓ 


łek dnia 7 kwietnia. 
Komisya nietykalności poselskiej pod prze- 


EMILIA BYSZEWSKA 


Gen. Brusiłow wodzem bolszewickim. 


Dvmisya ministra Englicha, 


Warszawa. (Telefonem). Minister skarbu 
Dr Englich podał się do dymisył, Nad tą 
sprawą obradowała wczoraj w godzinach 
wicezornych Rada ministrów. _Zajmowano 
się także sprawą wyjazdu Dra Englicha 
zagranicę celem zrealizowania uchwały sej- 
mowej co do pożyczki zagranicznej. Dysku- 
towano również nad celami, na które ta po- 
życzką ma być użyta. 


Trzegi erzedstawiciel Polski na kongresie 


Warszawa. (Telefonem) Jak słychać Peł- 
ska ma em im pia] E s 
ciela na konferencyi pokojowej w osobie 
Grabskiego Bedzie on pełnił funkoye 
poeczcznawey W ekonomiczno- 


łecznych. 
P Weti P. A. T. Profesor Władysław 
Grabski wyjechał do Paryża jako trzeci de- 
legat rządu polskiego na konferencyę poko- 


ginen miożębnwicietstna kity i Bogi 


pe długich i ciężkich cierpieniach epatrze- 
na św. Sakramentami zasnęła w Panu dn. 
29 marca b. r. w Rusku ziemi kieleckiej, 
Eksportacya zwłok do grobu rodz nnego 
w Chotlu odbyła się we wtorek 1-go 
kwietnia o godzinie 2-ej po południu, 
pogrzeb i nabożeństwo żałobna odbv- 
ło się 2-ge kwietnia o il-tej rano, o czem 
zawiadamiają Krewnych i Znajomych 
w głębokim smutku pogrążone 
Dzieci i wnuki 
Osobne mrwiadomienia rozsyłane nie będą 


wodnictwam Dra Seydy uchwaliła przedło-| Warszawa. (Telefonem). Z Paryża dono- 
żyć Sejmowi wnioski o uznanie za ważne man- 82, I na posiedzeniu Izby. francuskiej w 
datów, przez nikogo niezaprotestowanych. czasie dyskusyi poseł gocyalistyczny M a y- 
Protesty zgłoszoce załatwi Sąd najwyższy. ras zwracając się do min. Fichona stwier- 
Komisya oświadczyła się za dopuszczeniem 'dził, iż naczelnym wodzem armii bołszewi- 
do Sejmu poa'a Wincentego Jabłońskiego, wy- |ckiej w Rosył jest znany z operacył w Gali- 
branego do pariamentu auetryackiego z okrę- vi gen a ae noś ta wywarła w 
miast Sanek-Jasło-Dobromil-Stary Sambor. całej Izbie francuskiej wiełkie wrażenie. ) t J ą 
arek podniesione przeciw ułożeniu listy | z OBRAD NAD SPRAWĄ RENU. mieszkaniowe dia Budapesztu i okolicy po- 
mandatów do Sejmu z Litwy, odesłano do ko-| Kraków. P. A. T. Radio. „Temps“ podaje stanawia, że każdej osobie dorosłej przy- 
misyi konstytucyjnej. Komisya zażądała wre- informacye o obradach nad sprawą Renu, |sługuje zasadniczo najwyżej jeden pokój — 
szcie wyjaśnień co do wyniku dochodzeń prze- które zdają się być okryte tajemnicą. Ce do | 
ciw sędziemu Thunowi winnemu aresztowaniu jednego punktu już zgoda, a to 
posła Szmigła. |mianowieże, że Niemcom nie będzie wolno u- 
Komisya administracyjna pod przewodni-  trzymywać załóg wojskowych, ami fortyfi- 
eawem posła Jana Dąbskiego rozpatry- kacyi, ani też fabryk i przedsiębiorstw prze- 


| REFORMY” BOLSZEWIKÓW WĘGIERS. 

Kraków. P. A. T. Radiotelegram stacyi 
krakowskiej z Nauen. Na Węgrzech osoby 
duchowne muszą się stać świeckiemi. Orga- 
nizuje się uniwersytety robotnicze i kursy 
średnie celom roapowszechnienia wiedzy 5 0- 
cyaliBtyesnej Nowe rozporządzenie 


Było kilku zabitych i rannych. 


„OE E WE -— rg 


KURSA GIEŁDY KRAKOWSKIEJ 
z dnia 1 kwiętmia 1919. 


wała organizacyę subkoritetu, złożonego z 7 mysłu wojennego i to nie tylko ma iewym |stkich teatrach badap eszteńskich €ZErWONE | Gal, poż, kraj. E: 1808 ...... pij NE 
członków dla spraw urzędniczych personal- brzegu Renu, ale także i w pasie szerokości | wieczorki żołnierskie. «ia Po "e c ROW E. 1908 1u6:— 107-— 
A ł . 3 N poz. "ZM ONOJOSONE Wit i ——2 

nik s wi 4) warpa — mt ró 6 płot Eat „REZULTAT WĘGIERSK. REWOLUCYI“. | 4o% peź kraj. z r. 1914 . . . . . 11580 117 
| yi j. ~ s o doliny Otrayin aneya pra Londyn. P. A. T. „Times“ uważa żądanie 48h pożyczka m. wa z r. 1000 104— 10529 
i alk, a fr aw wo wą, dopodobnie prawo ekspioatacyi całego za- KRZ * B sprawie lądowania wojsk w 40/4 PE m. Lwowa n a vS 16023 
ła Władysława Seydy odbywała w dal- ołępią w z odszkodowania. > - ; ; | a° listy zast Banku kraj. 51i L 116-76 1174 
boa ciągu rozprawę nad referatem Dra Ka- stę i aja Gdańsku za resułtat węgierskiej rewolucji. | 4%, listy zast Banku E bria L LiQr5U 11350 
4% listy zast, Tow. kred. ziem. 56 L 1160 117 — 


mienieckiego o przyzZaasie kresom wschodnim 
|przedstawiciestwa, złożonego z 16 członków. 
Poseł Niedzi 


GRANICE CZESKO-SŁOW ACKEE. "= 


Wesprzeć Polskę i Rumunię, 


49/5 listy zaat, Tow. kred. ziem. 4L —— —— 


| Paryż. P. A. T. Ag. Havasa donosi: Mint | jęk listy zaat ej 
Warszawa. (Telefonem). Komisya konaby- tmn wniessk. Sajo wypowiada się ra konlecz- sze w „La Victoire“: Woiska francuskie nie |strowie spraw zagranicznych 5 wielkich mo- | niej liaty zast. Gal Tow kred sil DL ZZ 
iecyjaa roastrzygnęła sprzwę przedatawieie „a wyborów wedłue przepisów oOrdynacyi| mogą same walczyć w Rosyi z bolszewi- |osretw odbyłś dzić popołudnia naradę, na |djst lsty zasr Galle. Banku 
stwa ziem Sejmie. Postano- wybsrozj na tych semiasi wschodnich, które zmem, Wiłson w mniemaniu, że bolszewizm |której po wysłuchaniu sprawoadania amba- i aini zemysłu . . „ 11150 1135— 
wiono wezwać rząd, aby najlalej Go KOŚCZ |; wyją miesekańców będą do Polski przyłacze- jest rządem, odmówił wapółdziałania wojsk sadora Oambona powzięto zasadniczo śe tet a Mia, rej 0 | hre m 
kwistnia przedstawił Sejmowi do 'ne.- Żeromadzeni eświmdczyii się za referatem amerykańskich. Pomyłka Wilona podkopa- |uchważły ce do granic czesko-alowaciich. 4al, listy zast. Gal. mni A 
mia stg 16 osób, którzy jako zee | Ira Kamienieckiego 15 gdasami, peciwko 6. | ta całą politykę interwencyt w Rosyi Wów- APh obl. kom, Ban. kr. IH. E. 431, 11IO— —— 
kresów zasiąść w Sejmie. | Posel Wiedriafkoweki agloal swój ja- saa należało txaktować Bosyę jako kraj ns- DESŁA obl kom. Bauku kraj big l 110— —— 
| votum maniefnzości. | pół azyatyeki, w którym pami je zaraza po- w. p E a E. pk Banku kraj. IVE. L 107-— 109 — 


ima famti |] Trawie. Komisya spraw zagranieznych nod przewo- 
dnictwem posła Stanisława Grabakie- 
Warszawa. P. A. T. Dmia 2 b. m. wręczył ge wysłuchała referatu posła Grahsklego o 
poseł nadzwyczajny i minister upełnomoc- |pnkowaniach w Chvrowie. Na tom te rorwi 
miony republiki francuskiej p. Eugeniusz |nełą się 2 i pół godzinna dyskusya, urmana za 


Niedziałkowski zgłosił w przedmiocie Warszawa P. A. T. Gustaw Bienaime 


dobna do cholery. Wystrzegamy œe bolsze- 
,wizipu jak cholery, przyjdźmy więe z pomo- 
‘cą sąsiadom Rosyi: Polsee i Rumunii, aby 
je ustrzedz od zarazy. Okręty angielskie 
przewiozłyby lokomotywy i żywność do Ru- 


WYDAWNICTWO 


GEBETHNERA I WOLFA 


j| Lesy tureckie. . 


Pralen Esty uwierzytelniające Naczetni- poufną. munii, oraa wojska polskie z Francyi, ży- Pref. Szymon Askonazy Akcye Banku Gal. dla han. i przem. ki; eE 
komi Państ. % na uroczystej audyemcyi w| Komisya przemysłowo-bandłewa pod prze- Ei i parcie do_Polski, « wtedy dni | pzy Akcye Banku Gal kp. . . 4 | un FB 
Belwederze. O godz. 11 min. 16 rano „poseł wodnictwem posła Brunna. w obecności mi- polska i rumuńska powstrzymałyby bolsze- Akcye Banzu Przemysłowego „, . —*— == 
repo i francuskiej wraz ze swą Świtą W |nistra Haci. załatwiła wadine roforami pała on u swoich granic. Krok ten nie pozwo- A ą aS RE sok ai ray, W" DE 
towarzystwie gen. Jacyna udał się w PO-|Stesłowicza wniosek Drz Diamanda liiby Niemcom prowadzić polityki zaagre- Tow. akcyjne Chodów R? Oem == a 
wozie Naczelnika Państwa z hotelu Bristol, |g wyzyskanie przez państwo gazów ziemnych. ej w polskiej części Prus Zamiast 'je- Świetna ta praca stanowi jedyny w języku || 448% lis. zast, gai. Tow. kr. ziem. 41. —— —— 
ehrwiłowej siedziby poacłstwa do Bełwede-| Komisya miejska na zebraniu dziaiejszem y ki "Zał Srawień R ią. || PolsEim zarys dziejów Gdańska. Wymowne ||„l.emiesz* fabr. pł i maszyn roln. —— —— 
TR, esko w płużen 3 peiku uła- |ukoastytuowała się. wvbierajxe przewodniczą- URAKZE OprZEĆ SIĘ db = GE: przyj pióro znakomitege historyka stwierdza ed- || Tow. akcyjne Ziełeniewski . , .. —— —— 
"7 ; lwede godz. ł Sulie Sk 10 o- Aera cioiach, zawarliśmy niestety z raińeamł wieczną poiskość tege miasta i przyległych Marki noiskie, ,. . . see e. 205- Q08F— 
nów. Orszak przybył do Belwederu o cym posła Sulirowskiego. Pea mą : ; r deń dziedzin Kaszabskich, opisuje krzyżackie || Marki niemicck i 1ai . 
ca £ > ; w lutym r. b. rodzaj paktu z Petljur.4,! , opisuje krzyżackie arki niemicekie po 100 M i 1900M —'— —— 
11 min. 30. Naczelnik Państwa przyjął posla przewedmiezącego poata w o ź nieki ego. se- Ermccasom Ukraińcy są narodem słabym zań gwałty i dobrowolne a ciężką ofiarą krwi Ruble carskie po lov rb, . . . . . 243-— 24%*— 
w otoczeniu ministrów, Posła powitał Na- 'ktretarzem posłą Lubelskiego. pod wzgłędem s połecznym są? zbolste ko 2 pe PB A Gdańska Radia cze po 500 rb. ,. . . . 240:— M4y— 
ai Tiniha meTinister PREM „A i - ki j | wani Sytuacya w Rosyi zagraża na razie mi 'jego wierność podczas -potdpojlica Wypłata na Warszawę i : 1 o : p — ae 
sranieznych p. piły — 1 du page JE NAWĄ i W ludy fiaren! p, Polsce i Rumunii; czas, aby wszyscy a-| wi aip pa FE kreśli ua W 8 Liry włoskie eerueo o == — 
nieg z powodu wyj] 0 Faryza > smi 53 GR - j| pe anie przy Ojczyźnie za smulnywh raz- || Akcye Skody, tr koge rt sy Pazq EE 
-m P. A. T. „Corriere della Sera“ lanci, szezególniej ci, których środki mate- | biorowych czasów i ostatnią slulelnią niewolę Sa O Z p u „ZU 


prezydenta ministrów i ministra spraw za- 
granicznych n Paderewskiego. 
Posel 


publiki francuskiej p. Poineare, poczem v 
głosik mowe zudencyonalną, W której stwier- 
éz! pośpiech, a jakim ze 
wza0iono stosunki @ypio i 
ebu krzw:ni, co świtdczy wymownie 0 C8- 
łem znaczenia jakie Frameya przypisuje 
wmowienia wiekowych związków, które też 
dobitnie stwierdził ostatni rząd francuski, t- 
zmając Polskę z2 państwo niepodległe, 
werenne a rząd jej za rząd prawowity. O 
wiwszy węzły historyezme, jakie od wieków 
łączyły naród francuski z polskim, przeszedł 
ambasudor do chwili bieżącej, podnosząc z 
naciskiem, że synowie Polski w obecnej woj- 
uła spieszae z Bajonny oddawali swe życia 
ua wzgórzach Vimi, pod Arms i w Szampa- 
108i. 

W odpowiedzi ministrowi P.r.a.1.0.m.0.w.i 
wyypłosił Naezelni: Państwa dłuższe przemó- 
wienie. n 

Zebrana przed Betwcdierem publiczność 
zgotowała serdeczną owacyę. 


Warszowa, P. A. T. Ze strony poselstwa usilnych starań Komitetu Polskiego w Pa- 
francuskiego vroszą przedstawiciela P. A. T. |ryżu, Polacy intemowani w Petershur- 
o zaznaczenie, że cały zesnół ambasady z p.|gui Moskwie zostali uwolnieni. Jest na- 
Euzeniuszem Pralonem na czele jest zachwy- |dzieja, że drogą na Fmlandyę wkrótce znaj- 
cemy i wzruszony przyjęciem, zgotowamem |dą zię w kraju. 


żonie 


IAI 


Gu 4774, s ga z WACH 


_ „Mm 


Pralon wręczył Naczełnikowi Rań- |pióra znanego publicysty, i : 
stwa pismo uwierzytebmiaiące prowydanta re- nuela, w której powiedziane jest między in- 
wy-|nemi: „Aby odeprzeć bolszewizm i nieprzyja- 


matyezue między wojska gen. Hallera muszą przyjechać do Poł- 


ciół, grożących jej ze wszystkich stron, Polska Šiem. | kasznbscy rybacy na pomoc ginącej Acz" 
strony Prac molka pia Haa munaa ayina do Pol ZAMORDOWANIE PROFESORA TUGAN- | movi anter — „ietz sam do niej przyszedł 


kwi 'katskiej, drogą iądową przez Włochy i Słowa. 


'wozowi wojska polskiego. Romisya terytoryal- 


'cisla Anglii wszystkie swoje poprzednie kon- 


MU 
H 
LEP 


Medyołan. 
z 23 marca drukuje korespondencyę z Paryża 
Wilełma Ema- 


ryalnie są obfitsze. niż Franeyi, zdecydowal 
się nareszcie poprzeć Polskę i Rumunię, 
które są naszemi sojuszniczkami, zamiast 
bolszewickiej Rosyi, która jest naszym wro-. 


pruską, która złamała coprawda, polskie Sen- 


| tymenty Gdańskie, ale pogrzebała zarazem Tranzzkcya bankswe | gietiowa przeprowadzą 


Dem bankowy Leop. Brandstśttera I Ski 
Kraków, Karmelicka 10, Tel. 32. 


edwięczny jego dobrobyt i znaczenie ekono- 
miezne. Z podziwem dowiaduje się czylelnik, 
iż jeszcze w 1848 i 1863 r. spieszą oręźnie 


BARANOWSKIEGO. 
Londyn, „Timeg* donosi: Według wiadomo-, 
ści, otrzymanych z Kijowa. w dwa dni po za-* 
jęciu tego miasta, bolszewicy rematrzelali zna- 
nego ekonomistę, prof. Tugana Baranowskie- 
ge, mianowanego niedawno przedstawicielem ' 
Ukrainy w Paryżu, dalej zmanego chirurga, prof. 
Zabołetnego i profesora filezońi  Efimenkę.. 
Rozkaz rozstrzelania tych profesorów wydany | 
został przez znanego bolszewika, Rakewskiego. | 
W kiłka dai później reastrzełane fi dziennika- 
rzy, prezesa kijowskiej Rady miejskiej i gene- 
rafa Bałbaczana. 


Lnawu zaburzenia w Niemezech. | 


Frankfurt nad Menem. P. A. T. Wynikły 
„tu zaburzenia na tle żywnościowem, W po- 
niedzłałek rano udało się około 700 robotni- 


Stało się e w myśł przyrodzonego, geogra- 
ficznego, polilyezinego, gosnodarczege i dzie- 
jowego rzeczy porządku. Słnłe się tyteż dla 
dobra Gdańska co Pelski Oby tym samym 
własnowelnym trybem, ku obnstronnemn 
dobru, stać się mogło obecnie“. 

Dzisiaj, gdy Gdańsk znowu jest Mizki 
powrotu de Macierzy, znejomość dziejów 
jego jest obowiązkiem każdego Polaka. Książkę 
proi Askenazego polecamy też naigoręcej, 
pewni iż aważny czytelnik s zapoznania się 
z nią wyniesie nietylke pogłębienie swej wie- 
dzy o Polsce, lecz i szczerą przyjemność 
artystyczną. Cara kor. 19'40. 

+ 10% dadatku drog. 


De rakycia w księgami Cahethnera | Sp. w Krakowie. 


Urząd | pożyczek państwowych 
i Skarbu narodowego 


Warszawa, Marszałkowska 154, 
przyjmuje wpłaty na 


Palka patjcę paścrówą 


w inarkzek, korenach i rubiash 
oraz ofiary na 2622 


Sharh narodow" 


ski. Gdyby Niemcy bronili bezczelnie przeja- ' 
zdu przez Gdańsk, należałoby to uważać za 
pogwałcenie rozejmu i w każdym razie naleta- 
loby pomdz Polsee i przysłać joj wojska na- 
redowe, wcielone do zrmii francuskiej i amery- 


czyznę. Nio ulega wątpliwości, że wobec nia 


bezpieczeństwa, jakie stwarza postawa Niom- 
ców, powinny ustąpić trudności, stawiane prze- 


na polska utrzymała przy wdziale przedstawi- 


klnzye w tej kwestyi, prawdopodobnie przeto 
ich nie zmieni. 


Ułwelnienie Palaków w Mostwie, 


Poznań, Naczelna Rada ludowa otrzy- 
mała z Moskwy wiadomość, że wskntek 


áá PRALNIA BIELIZNY 

„LILIA Spółka z ogr. odpowiedz 
Kraków, us. Długa 17, 

„ków do urzędn %wrowiacyjnego, aby tam u- | zawiadamia P. T. Klientelę swoją, że od dmia dzi-| 


siejszego przyjmujs wszelką garderobę do chemicznego 
czyszczenia | farkewania i wykonuje takową staransi. 
| w jak aajkrótszym czasie. | 
FILIE: Zyblikiewicza 9, Garbarska 26, | 


OLFA HERLICZKI W 


pe 9% US R (GTA 
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rządzić demonstracyę. Na placu Boerne 
przyszło do starcia między kobietami a po- 
dejrzanymi handlarzami  Zaatakowano też 
straż bezpieczeństwa. Kitkanaście osób zo-. 


RUD 
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74% ” <A 
A s 25 DOT SĄ aii 


marki: „Tómida”, „Wrcegudros“ i „Meno- 
poi" eraz bibułki „Czuwaj“ peleca znaną 


FABRYKA TUTEK I BIBUŁEK . 
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Str. 4. 


Rulynowany 


UCRALTER-BILANSISTA 


z kilkuletnią prakiyką w poważncj instytucył pra- 
gnie zmnienić posadę. — Refs 
maodzieine stanowisko 

Zgłoszenia pod „E. Y. 6831" do Adm. „Głosu Nargdu,, 


—=. 
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POLECA 
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De OKŁAD RASION „ZAGUŃ 

; AN ZaOZ i T 781 
DR: -— Kraków, Basztowa 11. = 

EG Na żądane wysyłam Sanniki. 
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NADESZŁY 


MIKROSKOPY 


C. RE'CHEETA a 
DROBNER — KRAKOW. 
AA AN A E 


MADRI“ BARKA BATONY i WZGPEŁNIAJĄCE 
„łk 


zbiorowe i indywiduniue 
Kraków, ui. Goterowskn 10 

od fochowem kierownictwem profesorów 
szkół średnich przygotowują do 1) mntury, 
2) do egzaminów z poszczególsych klas, 5) uzu- 
pełniają braki z pojedynczych przedni otów. 
Kurs ksrespondancyjny umożliwia przygotowa- 
nie do matury i egzaminów wstępnych bez 
zmiany miejsca pobytu lub zaniedbywania 
godzin urzędowych, dosiarcza 1) planu nauk, 
2) odpowiednio zakreślonych podręczników, 
3; wskazówek i 4) skrotów. 1014 
Prozpokty na żądenie. Tm'orruzcye í zgłoszenia 
od godz. 11—i2 przed i od 4-ej po południa. 


RTR ZPOW RZECZKA 


FARBKA do BIELIZNY 


w płynie, proszku i pasta — w paczkach i na wagę 


~ SZCZOTKI 


"AHDTKI, MIOTŁY, MIOTEŁKI 
FARBY do BIELENIA, PENDZLE 


poieca 1311 


DROBNER W KRAKOWIE. 
Poszukuje sie 

magazyniera oraz zarządcy 
działu materyałowego. 


Reflekiuje się na siły zawodowe i pierwszo- 
rzędne z zawodem wszechstronnie obzna- 
jomione. — Oferty z odpisami odnośnych 
świadectw, podaniem dokładnego curricu- 
lum vitae oraz żądanych warunków wnosić 
należy do Dyrekcyi jaworznickiego gware- 
etwa węgłowego w Jaworznie. Nieuwzglę- 
dnione pozostaną bez odpowiedzi. Przed 
uwzględnieniem oferty zastrzega się ewen- 

tualne osobiste porozumienie. 1315 


KAPELUSZE DAMSKIE 


mozno sprzedaje na sezon OJECzy 


Salon mód „ANTONINA“ 
Kraków, ulica Fioryańska 13, h p. 
oiicywy, schody boczne. 


1308 


1384 


e gospodarcze, warzywne, kwiato- 
asinna we poleca po cenach przystepnych 
Warszayska Spółka Relaicze - Hagdlowr „Ziarno” 


wyb OTOWOGwa rwa, Ptasia 2, róg Przechodniej. 


mą 


Baczność Frzemysłowcy! 


wuwęc zbliżającego się ruchu budowlanego zna- 
szne przestrzenie gruntów w Krakowie tuż przy stacyi 
tramwajowej Dąbie-Piaski pod budowę zakładów prze- 
mysłowych — po przystępnych cenach zaraz do sprze- 
dania. Wiadomość. Rynek klepsrski L. 9. L p. drzwi 
Ba lewo, od godz. 3—4 po południu. 1379 


Pana Żygmunia Drzewieckiego 


ze Lwowa 
proszę o podanie swego dokładnego 
adresu. 1380 


B. Skorupce, Dąbrowa Górnicza, Skrzynka poczt. 86, 
WRZE a o a auau 


u a A lej do stawiania 


$ sztuka GU hal. 
poleca 1387 


= DROBNER w KRAKOWIE. — 
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w doborowych gatunkach dopóki za- 
pas starczy wagonowce dostarcza 


Bizet Eiotoieny Kółek ralnityth 
Kraków, Wiślna 8. i? l 


i 
? 
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Magistrat król. wol. m. Rzeszowa. 
L. 53430. 
Rzeszów, dnia 14 marca 1919. 


KUNKURS. 


P + 


praktykanta rachunkowego względnie adjunkta rachunkowego 


z rocznem adjutum i dodatkiem na mieszkanie w łącznej kwocie 
1.800 koron względnie płacą i dodatkiem na mieszkanie w kwo- 
cie 2.200 koron zależnie od kwalilikacyi kandydata, tudzież pra- 
wem do uzyskania wyższych stopni płacy i awansu, jak ńie- 
mniej prawa do emerytury w myśl przepisów ustałonych statu- 
tem organizacyjnym urzędników gminy miasta Rzeszowa. 

Oprócz powyższej płacy, na czas obecnych stosuuków anor- 
malnych, przyznanym Uędzie dodatek drożyźniany w wysokości 
uacrmoawanej dia urzędników państwowych rozporządzeniem 
z dnia 11 września 1918 r. Nr. 333 Dz. p. p. i rozporządzeniem 
P. K. L. z dnia 21 stycznia b. r. L. 816, a płatny w ratach mie- 
sięcznych i kwartałnych zależnie od rangi i ilości głów rodziny. 

Posada nadaną będzie prowizorycznie na rok jeden, po- 
czem może nastąpić stabilizacya na podstawie uchwały Rady 
miejskiej. 

Ubiegający się o tę posadę winni przedłożyć: 

1) metrykę urodzin, 2) dowód obywatelstwa polskiego i cer- 
tyfikat przynależności, 3) dowód uczynienia zadość powinności 
wojskowej, 4) świadectwo zdrowia, 5) świadectwo z ukończenia 
conajmniej niższej szkoły średniej i złożenia egzaminu z rachun- 


kowości państwowej i znajomości rachunkowości podwójnej, 6) 


świadectwa dotychczasowćj pracy. 


Pierwszeństwo mieć będą kandydaci obznajomieni z racliun- 


kowością podwólną. 


Podania należy wnosić do Magistratu miasta Rzeszowa do 


dnia 15 kwietnia 1919 r. 


Hajlepsza bibułke sygatcłewa | 


| 
| 
| Wyrób= Krajowy 
| 
| 


e iape 


Praktykant, katolik, Polak i panny 
inteligentne do ekspedycyi 


znajdą umieszczenie 1883 

w Magazynie instrumentów lekarsko-nauko- 
wych Kraków, Sławkowska 6. 

Zgłoszenia tylko listowne Stanisław Baran, 


Magazyn instrumentów lekarsko- naukowych - 


Filia Kraków, Rynek główny 7, w podworcu. 


Konc. Biuro pośrednictwa najmu, kupna 
i sprzedaży Wł. Tokarskiego w Zakopanem 
ma do sprzedania w Dębicy 
w ładnem położeniu, przy stacyi kolejowej dom mus 
rowany o 6 ubikacyach, z zabudowaniami i dwoma 
ogrodami warzywnym i owocowym, ua obszarze mor- 
gowym, w cenie 60 tysięcy koror. 


Prócz tego ma do sprzedania w Zakopanem realności 
w cenie od 50.600 do 1,000.009 koron. 1895 


WPA ZARZ o a e 
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£ Parowe fabryki wybów drzewnych 


M BKOTRZYCNEGI 


w Przemyślu, uł. Sirycharska 55 
zawiadamiają niniejszem, iż podjęiy 
na nowo wyrób 1397 
E | Po 
posadzek parkietowych 
- z mataryatu dębowego i bukowego. 
= Oferty na żądanie odwrotnie. 


...0244406000600504 000400000000020020220800088604466 


Drożdże! 
Zamówienia na huritowną i częściową 


dostawę drożdży na czas świąteczny 
przyjmuje 1406 


Skład soli ul. św. Tomasza 8. 
PIERWSZA POLSKA 
chemiczna pralnia i artystyczna farbiarnia 


„CZYST OŚĆ” 


przyjmuje 
wszelką garderobą, materyę, jedwab i Ł p. do 
ehomiczeego Gzyszozenia i artyst. farbowania. 
Wykonuje w jak najkrótszym terminie. 


Do łalcby w 24 godzinach. 


Przyjmuje bieliznę i firanki 
do prania, rękawiczki do chemicznego czyszczenia. 


FILIE: 


ul. Sławkowska 23 — ul. Sebastyana 3 —- 
ul. Koleiek 9 (Centrala). 
Podgórze, ul. Kaiwaryjska 5. 
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Rabka (Maciejówka) 
Pokoje ogrzewane 1439 
bez lub z utrzymaniem. === 


A POZ RE 


mee maaan a A O Z OO ZZA OZ Z ZZ Z ZZ ZZZY WA ZÓA m pa M 


1809 


RASK 


Pensyonat prowadzony będzie 


wille „Nowy Dwór“ 
i „pod Sobieskim“ 
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GLOS NARODNI? x dnia 3 Kwietu': 1919 Toke. 


Wspólnego mieszkania 
z osobą intel. poszukuje 
samotna kobieta, ofiarując 
oprócz zapłaty, dozór i za- 
stępstwo w gospodarstwie 
dom. podczas ewent. wy- 
chodzenia naimodawczyni 
do zajęcia. Wiad. w Krak. 
Biurze Ogł. Kraków, Du- 
najewskiego 9. 1409 


Poszukuje od 1 lipca br. 


fprzelnika żonalego 


obeznawnojgo z buchalteryą 
gospodarczą i motorami 
wybuchowymi. Zgłoszenia 
pisemne pod adresem: Wi- 
told Milieski, Piekary p. 

Liszki. 1416 


uczciwa, pracowita, 
umiejąca szyć, znaj- 
dzie umieszczenie na 
wsi. Adres p. rest. 

Gdów. 1413 


OSOBA STARSZA 
która rzeczy swoje zinu- 
szoua była przez wojnę 
wysprzedać, uprasza 030- 


by szlachetne o wypoży- 
czenie jej łóżka i stolika 
lub zaofiarowanie tychże 
za niską cenę. Łaskawe 
zgłoszenia przyjmuje Adm. 
„Gosu Narodu“ „dla star- 

szej osoby”. 1419 


1421 


przez W. Drzewiecka i M. Dzięciajgską z Zadapancgo, 
Sezon otwarty od 1 maja. — Elektryczność, kanaliza- 
cya. — Zgłoszenia do maja Zazopane „Kubinówka* 


- Starszy palacz 


z pomocnikiem do palenia wapna 
w piecu kręgowym potrzebni zaraz 


Oferty z odpisami świadectw, podaniem 
żądanego wynagrodzenia proszę nadsyłać: 


Lakiady wapienne B. Woźnicki i L. Ghaniec 


Sulejów ziemia Piotrkowska. 


1422 


Towarzystwo kredytowe Rękedzielników 


| Przemysiowców 
==> W Krakowie, .ul. św. Marka 20 zzz== 


liczyć będzie od wkładek oszczędnościowych 
Sh 


od dnia 1-go kwietnia 1919 r. 


1428 


DYREKCYA. 


Poszukuję 2 lub 3 pokoji 
z kuchnią od każdego czasu. — Zgłoszenia 
przyjmuje restaurator Hotelu Narodowego 
ulica Poselska 22. — Odstępne chętnie 


zapłaci. 


r 
Crazy 
Ajdukiewicza, Boznańskiej, 
Czajkowskiego, Falata, Fi- 
lipkiowicza, Maiczewszie- 
go, Pankiewicza, Pauischa, 
Stanistawskiero, Weissa, 
Wyczóstowskiego i innych 
do zprzedznia uł. Kreme- 
TOWSEA 8, Ii. p, na prawo 
od g. 3--6 popał 1234 


Ja! Pi 
Miska pełnego 
każuą ilość 
zakoniraktuję. 
Zgłoszenia o warunki 
w Sklepie nailiy P. Czar- 
nowskiej. Róg ul, Gar- 
barskiej. i Karmelickiej, 


180% 


- Absolwent 


ukończonej Szkoły 
rolniczej przyjmie 
posadę ekonoma. 
Zgłoszenia proszę prze- 
syłać do Administr. „Głosu 
1800 


arodu“ pod E. K. 


Jeune Française 
cherche place á la 
campagne. Bonnes 
références. 1356 
Adresse L, Le R. Wi- 

tryłów p. Dydnia. 


Fortepiany, 
Pianina, 
Fisharmonie 


Sprzedał, zamiana, wynż- 
jem. Kupuje także instru- 
menty utywane. — Skład 
fortepianów Heleny Smo- 
larsxiej, Wolska 7. 991 


Ddzielm lekti 
jezyka Irencuskiego. 


Informacyi udzieli 
Administracya „Gło= 
su Narodn* pod li- 
terg „L“. 1872 


1410 


zegzaminemrachunkowym 

i długoletnią praktyką szu- 

| ka odpowiedniej pozady 

biurowej. 

Zgłoszenia do Administrz- 
cyi „Głosu Narodu* pod 

| „A. K.“ 

| 


1375 

Kupię dom 
lub willę z ogrodem, grun- 
tem albo gospodarstwo 
wiejskie, najchętniej w oko- 
licy górzystej zwłaszcza 
przy linli kolejowej Kra- 
ów-Zakopane. Zgłoszenia 
| pod „Porucznik“ do Adm. 
„Głosu Narodu“. 1388 


] 

i r 

| Z powodu braku 

środków utrzymania 

| oddam za swoją w 

| dobre ręce dziew- 

| czynkę dwuletnią. 
Zgłoszenia do Admini- 

stracyi „Głosu Narodu“ 

| pod „Karolina“, 1322 


NN 
Kupię draqueryę 
(skład materyałów apte- 
cznych), dobrze prosperu- 
jącą 52 prowincył lub w 
większe mieście, także w 
Królestwie Połskiem, Zgło- 
szenia pod „Farmąceuia” 
przyjmie Biuro Hopcasa 
i Salomonowej Kraków. 
1405 


w zachodniej Galicyi 
do sprzedania. Zgło- 
szenia do Administr. 
„Głosu Narodu* pod 
„Apteka*. 1390 


Iniol.genśna osoba 
muzykalne, energiczna -— 
znażąca wiejskie gospodar- 
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stwo, będzie zarządczynią, ' 


kłucznicą n wdowca z dzie- 
€mi, na probostwie, w peu- 
syonacie, w miejscu kepie- 
lowem lub u samotnych, 
Zgłoszenia pod „J. B.* do 
, Adm. „Ziemi Przemyskiej* 
w Przemyśju. 


| 
Aniteka 


1430 
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Towarzys w Krakowie 
zawiadamia, że wobec zmiany stosunków pieniężnych 
liczyć będzie w Centrali swej w Krakowie po- 
cząwszy od 1-go maja b. r. od wszelkich dawnych swoich 
wkładek na książeczkach po 3% i 23, dotąd opre- 
centowanych tvlko 
Dy 
2 


jak również i od wszelkich nowych wkładek obecnie 
składanych. 

Rachunki biażąca obecnie istniejące oprocentowywać 
będzie z dniem 1-go mala b. r. po 1%%, zaś przy zamknie- 
ciu 6-miesięcznem pe 1!/,%. 

W FILIACH swoich we LWOWIE i STANISŁAWOWIE 
wkładki dawne na książeczkach po 27/,%, rachunki zaś 
bieżące po 2%/e, a przy zamknięciu 6-miesięcznem p9 2'/,%%. 

Przyjmowanie wyższych kwot jest wogóle ograni- 
czone. 


W Krakowie, dnia 1 kwietnia 1919 r. 


KONKURS. 


Zwierzchność miejska w Andrychowie rozpisuje konkurs 
na posadę inspektora policyi miejskiej z płacą roczną 2.400 ko- 
ron, dodatkiern na mundur służbowy w kwocie 100 koron rocznie 
i wolnem pomieszkaniem. 


Kandydaci, zamierzający się ubiegać o tę posadę, wiani 
wnieść podania do Zwierzchności miejskiej i wykazać: 


1) obywatelsiwo polskie, 

2) wyznanie rzymsko-katolickie, 
3) narodowość polską, 

4) wiek nieprzekraczający 35 lat, 
5) świadectwo zdrowia, 

6) nieskazitelność życia, 

7) znajomość języka polskiego, 


a 


8) kwaliiikacye, unormowane rozporządzeniem Wydziału 
krajowego z dnia 20-go maja 1898 L. 25422 Dz. u. kr. Nr. 88. 

Kandydaci, którzy nadto wykażą się kwalifikacyami na in- 
struktora straży pożarnej będą mieli pierwszeństwo. 

Posada ta nadana będzie prowizorycznie — o stabilizacyj 


decyduje Rada miejska. 


Termin do wnoszenia podań oznacza się do 20-go kwietnia 


1919 r. 


Bobrowski, burmistrz. 


Wyjaśniamy, że 


bezskuteczność ubezpieczeń. 


przepadalność premii, 90% udział stron 


LEGE oo pr | 


Kaida ilast wosk porcalkogo 


po wysokich conach sżugaje fima 131 


Ft. Seremay w Gia, Fabryka Swier. 


Do wiadomości wszystkich ubezpieczonych 
w austryackich pożyczkach wojennych 


1) ubezpieczenia w austr. pożyczkach woj. są ważne 
i skuteczne pod warunkiem regularnego opłacania premii; $ 
zwłoka w zapłacie premii powyżej 3 miesięcy powoduje 


2) można ubezpieczenia reaktywować przez zapłatę całej 
zaległej premii do dnia 15 kwietnia 1919 (pod warunkiem, 
że ubezpieczony w chwili reabffywowania jest zdrów). 

3) lub też przemlonić ubezpiczzenia w austr. poż. woj. na 
gotówkewo, przyczem cała zapłacona premia będzie wliczoną. 

4) warunki przemienionego gotówkowego ubezpieczenia 
są niebywale korzystne (natychmiastowa skuteczność, nie- 


w zyskach i t. d. 


Zgłoszenia przylm:je I wyjaśniań udziale: 


Dział ubezpieczeń Polskiego Funduszu wdów I siarót w Krakowie, ul. Wolska 13 
i Instytwcye, które pezczodnio ubszpieczania te przyjmowały. 
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Zubożała wdowa po 


powstańcu z 63/4 r. 
z córką, dotkniętą ciężką 
nerwową chorobą, udaje 
się do serc szanownych 
rodaków patryotów z bia- 
galną prośbą © porioc w 
wielzim niedostatku i bra- 
ku funduszów na kuracyę 
tejże. — Krystyna Langier 
Kraków, Czysta 1. 


koron wygranych przypada 


w V-tej klasie 
Leteryi Klasowe 


z współudziałem 


Państwa Polskiego. 
DRUGI LOS WYGRYWA. 


Główne wygrane: 
milisn koron w gotówce kez potrąceń, K 702.200, 
K 300.000, K 200.000, K 100.000 itd, 


Giągnienie od 9-go kwietnia do 8-go maja 1919 r. 


ce 


bez przerwy. 


F| Cona lesu: ósemka K 25, ćwiartka 
K 100, cały los K 200. 


Pieniądze najwygodniej przesłać przekazem: 


Dom Bankowy Leopolda Brandstatera i Ski 
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K 50, połówka 


Kraków, ul. Karmelicka 10. 


a | 


Nakładem Wydawnictwa „Glose Narodu" Sp. « ograniczoną odpowiedzialnością. s= Redaktor edpowiodzialny i naczelny, Roman Woyczyński, m: Drukarnia „Głosu Narodu” w Krakowie pod aiT R. Ferka 
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